
P o ła ta  pocztowa ui«*cfon»ł

NARODOWA
Rok V Warszawo, 15 lipca 1948 r. N r 14 (128)

N ie  trzeba zopom *rać, trzeba stale o tym pam iętać, że  ¡est ¡eden  
niezawodny środek podniesienia auio>ytetu każdego oraonu społecznego, 
a w ięc i rady narodow ej o m ianow icie, codzienny, ścisły, jak najbliższy  
zw igzek z masami pracującym i, z ludem pracującym , z  organizacjam i 
społecznym i.

(Z wypowiedzi Ob. Prezydenta R.P. na konferencji Przewodniczą­
cych Woj. RH w listopadzie 1945 r.l.
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Przem ówienie dra H enryka Kołodziejskiego
Członka Rady Państwa, przy obejmowaniu przewodnictwa 
na Krajowej Naradzie Działaczy Kulturalno-Oświatowych

w dniu 27 czerwca w Warszawie
W itam  w  im ien iu  K o m ite tu  Upowszechnienia Książ­

k i uczestników dzisiejszej narady. W itam  tym  goręcej, 
że W y, O byw ate lk i i  Obywatele, jesteście bo jow n ikam i
0 te same cele, k tó re  przyśw iecają naszemu K om ite tow i, 
a m ianow icie o upowszechnienie i  pogłębienie czyte ln i­
ctwa. Walczycie o nie lata, a n iek tó rzy  la t dziesiątki. 
W kładacie w  tę w a lkę  serce, wolę i  myśl, a czasem
1 zdrowie. Macie duże osiągnięcia. Zdobyliście wiedzę 
i  doświadczenie, w yrob iliśc ie  m etody działania.

Jesteście nieocenioną awangardą w ie lk iego ruchu ma­
sowego, k tó ry  m usim y rozpętać, potężnego pędu ku  
książce, k tó ry  m usim y w yzw olić, jesteście przednią 
strażą pospolitego ruszenia naszego narodu po wiedzę 
i  ku ltu rę .

A  tego pospolitego ruszenia wymaga od nas h istoria .

Bo spójrzcie! W  oczach naszych dokonuje się w ie lk i 
przełom  dzie jowy. W chodzimy w  okres p lanowej, uspo­
łecznionej gospodarki, w  okres, w  k tó ry m  człow iek staje 
się panem nie ty lk o  s ił p rzyrody, lecz —  w  oparciu
0 obiektyw ne praw a ekonomiczne, o ich  poznanie —  ró w ­
nież panem s ił społecznych. Rozwój s ił p rodukcy jnych  
trac i swój żyw io łow y  charakter a staje się św iadomym
1 celowym  aktem  w o li społecznej. U stró j społeczno-gos­
podarczy przestaje być czymś narzuconym  a staje się
w  ramach p raw  rozw oju  ekonomicznego —  dziełem m y­
śli, w o li i  czynu zorganizowanych mas.

Przed siedemdziesięciu la ty  w spółtw órca jedyne j nau­
kowej te o rii rozw oju  społecznego, k tó ra  zdała egzamin 
życia, tak  oto, w pros t proroczo, charakteryzow ał obecny 
okres: „O b iektyw ne, obce potęgi, k tó re  panowały dotąd 
nad h istorią , poddane zostaną ko n tro li samych ludzi. 
Odtąd dopiero uruchom ione przez n ich przyczyny spo­
łeczne będą przeważnie i  w  coraz w iększej m ierze po­
wodować sku tk i przez n ich  zamierzone. Będzie to skok 
ludzkości z państwa konieczności w  państwo wolności1. 
Z iśc iły  się te prorocze słowa. Człow iek z obiektu  dzie­
jó w  sta je się ich  współtwórcą.

Oto perspektyw y, k tó re  przed nam i o tw iera  dziś h isto­
ria . Czyż mamy je  odrzucić?! N ie! M usim y wykonać ten 
skok, o k tó ry m  m ów i Engels, m usim y budować państwo 
wolności, m usim y wychować nowego uspołecznionego 
człowieka, o ja k im  wszyscy m arzym y, a k tó ry  będzie 
w spółtw órcą dziejów.

Lecz pam ię ta jm y: przekształcenia psychiczne zawsze 
następują po zmianach m ate ria lnych  w arunków  bytu. 
Wszak przez nie są spowodowane.

Dusza ludzka posiada w ie lką  masę bezwładności. P ro­
ces upubliczn ienia  gospodarczego prędzej następuje n iż 
uspołecznienia psychicznego. A  jeże li go nie p rzy ­
spieszy wychowanie i  praca nad sobą świadomego czło­
w ieka, to p rzy jdz ie  ustró j zorganizowanej p lanowej 
gospodarki, lecz prowadzonej n ie  przez twórcze, do w ie l­

k ich  swych celów dążące społeczeństwo, a przez m artw y, 
bezduszny aparat.

S toim y na rozdrożu; rozwój społeczno-gospodarczy 
przygotow ał w a ru n k i szczęśliwości ludzk ie j, od człowie­
ka zależy je j realizacja.

Tak, od człowieka zależy, czy dobrowolnie, twórczo- 
świadomie i  choć poprzez przejściowe powojenne i  po- 
przełomowe zachmurzenia pójdzie —  zgodnie z praw am i 
rozw oju  gospodarczego —  b itym  gościńcem w  jasną, lep ­
szą przyszłość, czy go za uszy wlec będzie h istoria , k rw ią  
i  cierpieniem  znacząc ciernistą, wydłużoną drogę.

W  ten sposób zagadnienie przyspieszenia przebudowy 
psych ik i ludzk ie j staje się zagadnieniem naczelnym 
i  na jbardzie j aktua lnym .

A  gdy m yślim y o n im , o sposobach oddzia ływania na 
człowieka, przyśpieszania procesów wychowawczych, to 
w ysuwa się na p ie rw szy plan metoda wzbudzania 
w  człow ieku odpowiednich przeżyć poprzez oddzia ływa­
nie nań przede w szystkim  słowem m ów ionym  i  pisanym.

To ono, to słowo rozszerza i  pogłębia tak, ja k  n ic in ­
nego treść i  zakres naszych przeżyć, ono przekształca 
odczucie k rzyw d y  społecznej i  świadomość klasową, ono 
przeobraża nieuświadomione poczucie narodowe w  peł­
ną psychicznie świadomość narodową, ono daje nam 
wiedzę i  może wskazać drogę, wiodącą ku  szczęśliwości 
ludzk ie j, może zm obilizować wolę czynu i  w a lk i o szyb­
k i marsz po te j drodze k u  jasnej przyszłości.

Oto co może dać rozszerzenie i  pogłębienie czyte ln i­
ctwa.

T w orzym y wiedzę i  sztukę, tw o rzym y k u ltu rę  ludzką 
n ie  ty lk o  po to, by z n ie j korzystać, b y  ją  konsumować, 
chcemy uczynić z n ie j narzędzie planowego budow ni­
ctwa naszego Ju tra  historycznego.

Chcemy, by człowiek, k tó ry  dzięki rozw o jow i społecz­
no-gospodarczemu —  już  dziś jes t potencja lnym , m ożli­
w ym  w spółtw órcą dzie jów , s ta ł się —  dzięki nowej 
ku ltu rze  ich  tw órcą aktua lnym ,faktycznym .

„F ilozo fow ie  jedyn ie  różnym i sposobami objaśnia li 
św iat, chodzi jednak oto, aby go zm ienić .

Takie są —  zdaniem m oim  —  te odległe cele, do k tó ­
rych  m niej lub  bardzie j świadomie zm ierzam y w  swej 
pracy. A  gdy nieraz w  te j żmudnej, trudne j drodze gu­
b im y  się, gdy opada nas zmęczenie lu b  zwątpienie, to 
p rzypom nijm y sobie opowieść Karo la  Gide a.

Jest burza na morzu, okrę t w alczy z w ichurą , m łody 
m arynarz u s iłu je  wysoko na maszcie zw inąć żagle. 
C hw ieje się, grozi mu upadek, w tem  słyszy głos ka p i­
tana: „P a trz  w  gwiazdy, to n ie  spadniesz!“

P a trzm y w  gw iazdy! Patrzm y w  te cele dalekie, a nie 
zgub im y drogi w  naszej żmudnej i  trudne j pracy co­
dziennej.
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4 la ta  odbudowy odrodzonej Polski, k tó re  m inę ły  i  te 
lata, k tó re  idą, przyszły h is to ryk  oceni jako najdonioś­
le jszy przełom  w  dziejach po litycznych naszego narodu.

Naród, k tó ry  p łacić m usiał o lb rzym ią  daniną za p o li­
tykę  m agnaterii w  X V I I I  stu leciu, za egoizm szlachty 
w  czasie powstania listopadowego i styczniowego, za 
niedość b u jn y  i  g łęboki n u r t dem okracji w  pierwszych 
latach m iędzywojennych, gdy w  1944 r. zdobył władzę, 
gdy sta ł się gospodarzem w  sw ym  k ra ju , konsekwentnie 
dokonuje odbudowy i  przebudowy.

Są dokum enty w  życiu narodu polskiego, k tó re  są 
symbolem tkw iących  w  n im  s ił żywotnych, k tó re  są 
zawołaniem dla lepszych czasów. Są to: K onsty tuc ja  
3 M aja, U niw ersa ł Połaniecki, M an ifest Rządu Ludow e­
go z 7 listopada 1918 r.

H istoryczny M anifest L ipcow y ma tę w ie lką  przewa­
gę nad w ym ien ionym i dokumentam i, że szczytne, po­
stępowe hasła społeczne zam ienił w  rzeczywistość.

Stąd przyszłe pokolenia m ówić będą o naszych cza­
sach n ie w ą tp liw ie  z jeszcze większą dumą, n iż m y o pod­
niosłych momentach z życia narodu w  ubieg łych w ie ­
kach, ja k  Insurekcja  Kościuszkowska czy powstania 
narodowe w  X IX  stuleciu.

W iele wskazań M anifestu  Lipcowego już  zrealizowano 
z żelazną konsekwencją, w ie le  wskazań rea lizu je  się 
w  codziennym trudzie.

*  *  *

W  Polsce odrodzonej na nowych zasadach sp raw ied li­
wości społecznej odrodził się i  samorząd te ry to ria ln y .

„P o lsk i K o m ite t W yzwolenia Narodowego sprawuje  
władzę poprzez wojewódzkie, pow iatowe, m ie jskie 
i  gm inne rady narodowe i  przez upełnomocnionych 
swych przedstaw icie li. Tam, gdzie rady narodowe nie 
istn ie ją, demokratyczne organizacje obowiązane są na­
tychm iast powołać je  do życia, w łączając w  ich  skład 
cieszących się zaufaniem  ludności Polaków —  patrio tów , 
niezależnie od ich  poglądów po litycznych“  —  oświad­
czył lakonicznie M an ifest L ipcow y na tem at podstawo­
wych ogniw  nowej postaci samorządu.

Szybko powstała sieć terenowych rad narodowych. 
Szybko ustawodawca zakreś lił radom narodowym  ich 

zadania.
Ustawa z dnia 11 września 1944 r. o organizacji i  za­

kresie działania rad narodowych jest w ie lką  ka rtą  lu ­
dowego samorządu w  Polsce.

Jeśli re form a ro lna  i  unarodow ienie w ie lk iego i  śred­
niego przem ysłu są podstawowym i zdobyczami ludu  
w  dziedzinie społeczno-gospodarczej, to rady  narodowe 
są podstawowym  osiągnięciem ludu  w  dziedzinie p o li­
tycznej.

Jeśli błędem by łoby  zamykanie oczu na znaczne nie­
dociągnięcia w  pracy rad narodowych, to jeszcze w ię k ­
szym błędem by łoby nie w idzieć tego, ja k  w  ciągu 4 la t 
rady narodowe na wszystkich szczeblach w yrosły.

O ro li rad narodowych świadczy okoliczność, iż coraz 
częściej w  ustawach czy dekretach spotyka się rady na­
rodowe, k tó ry m  ustawodawca z pełnym  zaufaniem  po­
w ierza doniosłe funkc je  publiczne.

Ustawa z 2.6.1947 r. o zwalczaniu drożyzny i  nadm ier­
nych zysków w  obrocie hand low ym  czy dekre t z 12.9. 
1947 r. o pomocy sąsiedzkiej w  ro ln ic tw ie  są ty lk o  p rzy ­
kładam i, św iadczącym i o rosnącej ro li rad narodowych 
w  mieście i  na wsi.

G dy upraw nien ia  rad  narodowych rosną, a równocześ­
nie podnosi się poziom ich  pracy, rośnie także au to ry te t 
rad w  społeczeństwie.

O ro li rad narodowych świadczyć może okoliczność, iż 
nie ma w  k ra ju  naszym większej a kc ji społecznej, do 
k tó re j nie wciąganoby rad narodowych, jako  n iezw ykle  
szerokiej reprezentacji społecznej.

Poważnym  krok iem  naprzód w  rozw oju  i  umocnieniu 
rad narodowych było  powołanie przez „M a łą  K ons ty tu ­
cję“  Rady Państwa, konstytucyjnego organu, do którego 
podstawowych kompetencyj należy m. in . sprawowanie 
zwierzchniego nadzoru nad te renow ym i radam i naro­
dowym i.

Ta n iezw ykle  au to ry ta tyw na  władza, będąca rów no­
cześnie koroną samorządu te rytoria lnego  w  Polsce, 
wskazuje radom  narodow ym  w łaściwą perspektywę roz­
w ojow ą naszego samorządu.

*  *  *

N iek tó rzy  samorządowcy, n ie k tó rzy  działacze rad 
narodowych p róbu ją  uzasadniać poważne jeszcze n ie ­
dociągnięcia samorządu trudnościam i finansow ym i.

Zapewne, w  zru jnow anym  w o jną  k ra ju  naszym sytua­
cja gospodarcza nie należy do ła tw ych , m im o im ponu ją ­
cych w yn ikó w  w  dziedzinie odbudowy.

Z  pewnością trudna  jes t dziś jeszcze ciągle sytuacja 
finansowa samorządu. A le  czy trudnościam i finansow y­
m i możnaby uzasadnić takie  stw ierdzone fa k ty , ja k  n ie- 
uchwalenie przez gm inę budżetu na 1948 r. ty lk o  z tego 
powodu, że nie udało się zebrać... wymaganego quorum, 
albo uchwalenie budżetu gminnego, w  k tó ry m  w yd a tk i 
dzia łu  I  wynoszą 80% ogólnej sum y budżetu?

A lbo  czy trudnościam i finansow ym i samorządu można 
uzasadnić to, że żaden z członków pewnej Pow iatow ej 
Rady Narodowej nie zareagował na systematyczne na­
dużycia dokonywane przez la ta  pod bokiem  tejże Rady 
przez sekretarza i  kasjera W ydzia łu  Powiatowego?

Członkowie rad narodowych —  to o lb rzym ia  arm ia 
społeczników, licząca 98,522. ludzi. Jeśliby każdy z człon­
ków  tej a rm ii w ype łn ia ł stojące przed n im  zadania, sa­
morząd te ry to r ia ln y  b y łb y  w  stanie dźwignąć życie go­
spodarcze - i ku ltu ra ln e  k ra ju  już  obecnie na znacznie 
wyższy poziom.

Trudności finansowe samorządu są stale pokonywane.
Rosnące w p ły w y  własne zw iązków  samorządowych, 

wzrastające zasoby Samorządowego Funduszu W yró w ­
nawczego pozwala ją rokować, iż 1949 rok  będzie znacz­
nie pom yślniejszy dla samorządu, n iż ubiegłe lata.

U  podstaw poważnej akc ji budżetowej na 1949 r., roz­
poczętej przed k ilk u  tygodniam i, leży w ie lka  m yśl p lano­
wania.

Prace budżetowe wykonane te rm inow o i należycie co 
do jakości zm ierzają do związania budżetów całego sa­
morządu te ry toria lnego z budżetem państw ow ym  i  sko­
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ordynow ania  bieżącej gospodarki finansowej samorządu 
z planem takie jże  gospodarki Skarbu Państwa. Tak sa­
mo te rm inow e i  należyte wykonanie  przez zw iązki sa­
morządowe w niosków  inw estycy jnych  i  zestawienie na 
ich podstawach samorządowego p lanu inwestycyjnego 
na rok  1949 um oż liw i włączenie gospodarki samorządo­
wej do ogólnego planu gospodarki narodowej.

Przed całym  samorządem, a przede w szystkim  przed 
radam i narodow ym i stoi poważne zadanie stworzenia 
nowego s ty lu  pracy samorządowej.

N ow y s ty l pracy samorządowej —  to aktyw izacja  
rad narodowych, zainteresowanie je j pracam i najszer­

szych w ars tw  społeczeństwa, rozumne, oszczędne i  p la ­
nowe gospodarowanie.

Z  nowego s ty lu  p racy samorządowej zrodzi się z pew­
nością dodatkowa ilość dróg, k tó re  będą m ogły być od­
budowane, lub  wybudowane, dodatkowa ilość izb w  szko­
łach powszechnych, dodatkowa ilość książek w  b ib lio te ­
kach gm innych, zwiększona ilość ośrodków zdrowia 
w  powiatach, na leżyty stan san ita rny m iast i  wsi.

W  okresie daleko posuniętej s tab ilizac ji polityczne j 
i  gospodarczej rady narodowe, idąc po w łaściw ej l in i i  
rozw ojow ej, już  na obecnym etapie mogą wykonać sto­
jące przed n im i poważne zadania.

W ACŁAW  WOJNACK1

Rola rad narodowych w odbudowie Warszawy
Odbudowa W arszawy jest w  ca łym  tego słowa zna­

czeniu sprawą ogólnonarodową.
Chodzi nie ty lk o  o podźwignięcie z ru in  w ielkiego 

miasta, k tó re  ze względu na swe położenie geograficzne 
było w ażnym  ośrodkiem gospodarczym i węzłem kom u­
n ikacy jnym , n ie  ty lk o  o odbudowę w ie lk ie j ilości bu­
dynków  m ieszkalnych i  p lacówek w ytw órczych, czy 
loka lnych  urządzeń użyteczności pub licznej. Chodzi 
o odbudowę stolicy, a w ięc centralnego ośrodka dyspo­
zycji polityczne j, gospodarczej, społecznej i  k u ltu ra ln e j, 
wymagającego szeregu urządzeń o znaczeniu ogólnopań- 
stw ow ym , co powoduje konieczność rozłożenia kosztów 
odbudowy na całą ludność państwa.

Odbudowa W arszawy1 posiada ogromne znaczenie 
m oralne i  prestiżowe. D z ięk i swej n ieugięte j postawie 
w  walce z w rogiem  Warszawa stała się dla każdego Po­
laka symbolem poświęcenia i  bohaterstwa, bezintere­
sownej służby spraw ie wolności i  niepodległości.

Ze względu na rozm iary  zniszczeń, odbudowa W ar­
szawy jest egzaminem naszej żywotności i  w ytrw ałości, 
oraz uzdolnień organizacyjnych, um iejętności przetw a­
rzania śm iałych p lanów  w  realne osiągnięcia.

A kc ja  świadczeń społecznych na odbudowę Warszawy 
zaczęła się samorzutnie, po w yzw olen iu  miasta. Społe­
czeństwo śląskie już w  czerwcu 1945 r. zorganizowało 
O byw ate lski K o m ite t O dbudowy W arszawy w o j. śląsko- 
dąbrowskiego. P rzyk ład  Śląska w yw o ła ł naśladownictwo 
w  całym  k ra ju . Ośrodkiem, zapalającym społeczną akcję 
na rzecz odbudowy sto licy, stała się powołana do życia 
dekretem  z 24 m aja 1945 r. Naczelna Rada Odbudowy 
m. st. W arszawy, k tó re j przewodnictwo o b ją ł Prezy­
dent Rzeczypospolitej.

A kc ja  organizacyjna objęła ca ły  k ra j siecią W ojewódz­
kich, P ow ia tow ych i  M ie jsk ich  K om ite tów  O byw ate l­
skich Odbudowy W arszawy Obecnie tw o rzy  się K o m i­
te ty  Gminne, i  n iedługo każda gm ina w  Polsce będzie 
m ia ła swój G m inny K o m ite t O byw ate lski Odbudowy 
Warszawy.

W  skład kom ite tów  terenowych wchodzą obok re­
prezentantów w ładz państwowych i  rad narodowych, 
przedstawiciele p a r t ii politycznych, zw iązków  zawodo­
wych, organizacji społecznych, zrzeszeń gospodar­
czych i  szkolnictwa.

Zadania K om ite tów  terenowych polegają na propago­
w an iu  ide i współdziałania społeczeństwa w  odbudowie 
W arszawy oraz na gromadzeniu na ten cel środków ma­
te ria lnych , tworzących Społeczny Fundusz Odbudowy 
S to licy  (S.F.O.S.) ____

Popularyzowanie odbudowy W arszawy prowadzone 
jest za pośrednictwem  prasy i  radia, drogą wygłaszania 
odczytów, organizowania imprez a rtystycznych  i  wystaw, 
rozpowszechniania w yda w n ic tw  o Warszawie, w  p ie rw ­
szym rzędzie, wydawanego przez Naczelną Radę Odbu­
dowy m. st. W arszawy tygodnika „S to lica “  k tó ry  daje 
wszechstronne oświetlenie zagadnienia odbudowy W ar­
szawy.

Gromadzenie funduszów na odbudowę Warszawy 
opiera się na świadczeniach oraz jednostronnych zb iór­
kach i  dochodach z imprez, k tó rych  najw iększe nasilenie 
przypada co rok  w e wrześniu, miesiącu przeznaczonym 
wyłącznie dla społecznej akc ji na rzecz odbudowy W ar­
szawy.

A kc ja  sta łych świadczeń na Społeczny Fundusz Od­
budow y S to licy (S.F.O.S.) oparta na zasadzie dobro­
wolności, stała się akc'ą  masową, dzięki obyw atelskie­
m u stanow isku centra l organizacyjnych z Kom isją 
Centralną Zw iązków  Zawodowych na czele.

Za p rzykładem  K.C.Z.Z. poszły reprezentacje zrzeszeń 
gospodarczych i  zawodowych, Izby Przem ysłowo-Han­
dlowe, Zw iązek Samopomocy Chłopskiej, Izby Rze­
mieślnicze, Lekarskie, Adwokackie, organizacje spo­
łeczne, ku ltu ra ln e  itp . oraz in ic ja tyw a  pryw atna.

A kc ja  w  zakresie m ob ilizac ji środków m ateria lnych  
na rzecz odbudowy W arszawy posiada charakter 
powszechny i  d ługofa low y.

Pragnąc um ożliw ić każdemu obyw ate low i, p rzy  m in i­
m alnym  obciążeniu budżetów zubożałej po w o jn ie  lu d ­
ności, wzięcie udzia łu  w  odbudowie sto licy, K om ite t 
W ykonawczy Naczelnej Rady Odbudowy Warszawy 
opracował orien tacyjne  norm y świadczeń na S.F.O.S. 
dla poszczególnych grup  społecznych.

Wysokość tych  norm  ustalona została p rzy założeniu 
powszechności i  stałości świadczeń na poziomie przysto­
sowanym do m ożliwości finansowych najszerszych 
w arstw .

D la  świata p racy przewidziano świadczenia na S.F.O.S. 
w  wysokości od 0,25% do 0,5% miesięcznego uposażenia, 
dla ro ln ików , zależnie od w ielkości gospodarstwa, od 
75 zł do 150 rocznie od każdego hektara, dla przemysłu, 
rzemiosła, handlu  detalicznego i  w olnych zawodów 
w  wysokości 7% od podatku obrotowego, d la handlu 
hurtowego —  5®/o od podatku obrotowego, dla ducho 
w ieństwa 1.000 zł rocznie, dla m łodzieży1 szkolnej od 
5 z ł do 30 z ł rocznie.

Dotychczasowa ofiarność społeczeństwa na odbudowę 
W arszawy w  świadczeniach pieniężnych i  darach w  na­
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turze przyniosła już  około 2-ch m ilia rd ó w  zł. Ta n ie ­
w ą tp liw ie  poważna kw ota  dobrowolnych świadczeń spo­
łecznych zaważyła już  na tempie odbudowy Warszawy. 
Dalsze zwiększenie tego dorobku i n ieprzerwane kon­
tynuowanie w ie lk iego dzieła w  fo rm ie  sta łych i  pow ­
szechnych świadczeń, a nie jednorazowych zryw ów  
wymaga pełnego wprowadzenia w  życie zasady pow ­
szechności i  stałości świadczeń na odbudowę Warszawy.

Przed trzema i  pó ł la ty  Warszawa by ła  bezludnym  
cm entarzyskiem ru in  i zgliszcz. Dziś jest w ie lk im  m ia ­
stem, tę tn iącym  b u jn y m  życiem, ma odbudowane 
wszystkie najważniejsze urządzenia użyteczności pub licz­
nej: e lektrownię, wodociągi, gazownię, tram w aje , szpi­
tale, szko'y, gmachy dla centra lnych urzędów państwo­
wych, ponad 9.000 przedsiębiorstw  handlowych, ponad 
6.000 zakładów przemysłowych, liczy  p raw ie  600.000 
ludności, m ieszkającej w  wyrem ontow anych, odbudo­
wanych lub  od fundam entów  w ybudow anych nowych 
domach.

W  dotychczasowej odbudowie W arszawy Społeczny 
Fundusz Odbudowy S to licy ma poważny udział. U m ożli­
w ił on w ykonanie szeregu inw estyc ji, posiadających zna­
czenie ogólnokrajowe. W ramach tego rocznego planu 
Inwestycyjnego z p ieniędzy S.F.O.S. finansowana jest 
budowa w ie lk ie j a rte r ii kom unikacy jne j —  trasy  W -Z  
łącznie z mostem Śląsko-Dąbrowskim , najw iększej tego 
typu  inw estyc ji w  powojennej Europie, odbudowa Po­
litechn ik i i  U n iw ersyte tu , przeznaczonej na bursę aka­

demicką zabytkow ej Dziekanki, budowa domu K.C.Z.Z 
i szereg innych  obiektów.

Z  pieniędzy S.F.O.S. finansowana jest również odbu­
dowa innych  zniszczonych m iast polskich, ja k  np. Po 
znania, Gdańska, W rocław ia, Jasła. Rozszerza to jeszcze 
bardziej ra m y  potrzeb, k tó rych  zaspokojeniu służy 
S.F.O.S.

Organizacyjne wzmożenie akc ji zb iórkowej na S.F.O.S, 
wymaga powołania G m innych K om ite tów  Odbudowy 
W arszawy w  tych  wszystkich gminach, gdzie one 
jeszcze nie istn ie ją , oraz najw iększe uaktyw n ien ie  sieci 
terenowej K om ite tów , aby ca ły bez w y ją tk u  k ra j 
ob ję ty został p lanową akcją na rzecz odbudowy W ar­
szawy.

Odpowiedzialna ro la  w  te j dziedzinie przypada radom 
narodowym .

Do rad narodw ych w inno należeć reaktyw ow anie  
K om ite tów  Odbudowy S to licy, względnie zawiązanie ich 
tam, gdzie dotyczczas nie powstały. Ponieważ s tw ie r­
dzono, iż n iektóre  K o m ite ty  Odbudowy W arszawy osła­
b iły  działalność, co powoduje obniżanie się miesięcz­
nych w p ływ ów , rady narodowe w in n y  dopilnować p la ­
nowego organizowania imprez, m ających na celu gro­
madzenie środków pieniężnych, w in n y  popularyzować 
odbudowę W arszawy w  najszerszych rzeszach spo­
łeczeństwa, a w  szczególności wśród młodzieży.

R ady narodowe jako  reprezentacja społeczeństwa 
w in n y  prom ieniować w  pracy dla w ielkiego społecznego 
i  państwowego zadania, ja k im  jest odbudowa Stolicy.

st. iryBTCKi

Budżety gmin na tle sprawozdań konkursowych
1000 stron ic pisma maszynowego złożyło się na p lon 

konkursu zorganizowanego przez redakcję „R ady N aro­
dow ej“  p. t. Sprawozdanie z działalności gm iny  za rok 
1947.

Sąd Konkursow y po szczegółowym zbadaniu wszy­
stk ich  sprawozdań i  p rzedyskutowańiu najlepszych prac 
zakw a lifikow a ł 15 do nagrody, a 12 sprawozdań w yróż­
n ił. Sprawozdania te spełnią swoją dalszą rolę, służąc 
Kance larii Rady Państwa i  zainteresowanym m in is te r­
stwom jako m ate ria ł dla prac, m ających na celu uspraw ­
nienie działalności zw iązków  samorządowych oraz pod­
niesienie ich poziomu organizacyjnego. Sprawne fu n k ­
cjonowanie gm in w ie jsk ich  i  m ie jskich  jest nieodzownym 
w arunkiem  sprawnego działania całego aparatu pań­
stwowego. Analiza  nadesłanych na konkurs sprawozdań 
dą możność wypracowania w ytycznych w  dalszych p ra ­
cach zw iązków samorządowych; w ytkn ięc ie  błędów bę­
dzie ostrzeżeniem przed ich powtórzeniem, a podkreśle­
nie pozytyw nych rezu lta tów  —  zachętą do dalszych w y ­
s iłków  i p rzykładem  dla innych. W  ten sposób w yko ­
rzystany m ate ria ł konkursow y nada konkursow i istotne 
1 poważne znaczenie i  będzie za in icjowaniem  dalszych 
lego rodzaju poważnych poczynań. P rzy próbie charak­
te rys tyk i nadesłanych sprawozdań należy podkreślić,' że 
w arunk i konkursu żądały w  sprawozdaniach zobrazowa­
nia m. :n. działalności rady narodowej, a w  szczególności 
Prac je j kom is ji oraz przedstaw ienia w yn ikó w  tych  prac 
w  dziedzinie finansowej, gospodarczej i  społecznej. 
W n 'n 'e jszym  a rtyku le  omówiona zostanie budżetowa 
strona konkursu.

Porównanie w yn ikó w  w  poszczególnych gm inach w ie j­
skich i  m iastach nie da się z całą dokładnością przepro­
wadzić, gdyż w ie le  sprawozdań nie odpowiada wym aga­

n iom  konkursu. W  szeregu sprawozdań pom inięto zamie­
szczenie danych cyfrow ych, względnie u ję to  je  fragm en­
tarycznie, u trudn ia jąc  w  ten sposób zebranie przecięt­
nych danych statystycznych.

Przechodząc do kry tyczne j oceny w yn ikó w  dz ia ła l­
ności gospodarczej i  finansowej spośród w ie lu  nasuwa­
jących się uwag należy podkreślić następujące charak­
terystyczne p rzyk łady  i  ogólne spostrzeżenia.

S ta łym  źródłem  niedomagań finansowych są jeszcze 
przerosty personalne i  w yp ływ ające  z tego nadmierne 
w yd a tk i w  dziale I. Świadczy to o słabych dotychczas 
rezultatach zalecanej akc ji oszczędnościowej i  m ałym  
zrozum ieniu tego, ż stosunek w yda tków  osobowych do 
ogólnej kw o ty  w yda tków  jest równocześnie sprawdzia­
nem planowości i  racjona lnej gospodarki danego zw ią­
zku. T rudno ocenić pozytyw nie  działalność tych  miast, 
w  k tó rych  w y d a tk i dzia łu I  wynoszą 2.865.000.—  zł na 
ogólną kwotę w yda tków  5.475.000.—  zł lub  5.045.000.— 
zł na 11.105.000.—  w  d rug im  wypadku.

Cóż może zdziałać gm ina w iejska, k tó ra  dysponując 
budżetem 1.200.000—  zł b lisko 800.000—  zł zużywa na 
w yd a tk i dzia łu I. Inna  gm ina dysponując rocznym bud­
żetem 918.000.—  zł podaje dyskretnie, że w ydała w  roku 
sprawozdawczym 102.000.—  zł. na oświatę, innych  cy fr 
nie znajdujem y, ale wysokość budżetu pozwala wniosko­
wać o tym , że reszta to w y d a tk i czysto konsumcyjne. 
Zagadnienie n ieproporcjona ln ie  wysokiego stosunku 
w yda tków  osobowych do pozostałych w yda tków  znaj­
duje swe potw ierdzenie nie ty lk o  w  sprawozdaniach kon­
kursowych, ale i  w  licznych p ro toku łach  poinspekcyj- 
nych. Ta dziedzina wymaga radyka lnych  zm ian i daleko 
posuniętej akc ji oszczędnościowej.
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Poważne niedociągnięcia w ykazu ją  sprawozdania 
z w ym ia ru  i  poboru podatków  kom unalnych, a w  szcze­
gólności podatków  od nieruchomości i  od loka li. Kw ota  
1.461.000.—  zł ściągniętego podatku od lo k a li w  stosunku 
do w ym ia ru , wynoszącego 3.506.000.—  zł w  jednej gm i­
nie, a w  innych  gminach podawane w ykonanie  w  w y ­
sokości 60 —  65% w ym ia ru , zaległości w  podatku g run ­
tow ym  w  zbożu —  znam ionują b rak  nadzoru i  opiesza­
łość ze s trony p ła tn ikó w  i aparatu egzekucyjnego, a także 
i  rad narodowych.

N iezbyt dodatn im  objawem, k tó ry  może jednak w y p ły ­
wać z trudności finansowych, jes t często spotykany cha­
rak te rys tyczny uk ład  budżetu i  skoncentrowanie całej 
działalności w  jednej dziedzinie z pom inięciem innych 
żyw otnych potrzeb.

Podane powyżej p rzykładow o ujemne strony dzia ła l­
ności gospodarczej znajdu ją  sw oją przeciwwagę w  in ic ja ­
ty w ie  i  osiągnięciach w ie lu  gmin, zwłaszcza w  dziedzinie 
oświaty, budow y i  u trzym ania  dróg, w  pracach nad ra- 
d io fonizacją i  e le k try fika c ją  oraz w  w yn ikach  akc ji 

siewnej.

Zrozum ienie potrzeby ośw iaty w ykazu je  przede wszy­
s tk im  stosunek w yda tków  na oświatę do ogólnych sum 
w ydatków , co można scharakteryzować ta k im i cyfram i, 
ja k  2456 tys. z ł w  jednej z gmin, p rzy budżecie w yno­
szącym 4.853.000.—  zł, a w  drug ie j —  910.000.—  z ł p rzy 
ogólnej kw ocie  w yda tków  2.033.000.—  zł. A le  o w iele 
więcej przekonywujące są podane w  sprawozdaniach 
rezu lta ty  te j pracy w  postaci zbudowanych i  odremon­
towanych szkół, prowadzonych ku rsów  dla analfabetów 
i o tw ie ranych  b ib lio tek. Nie można pominąć także licz­
nych kursów  repolonizacyjnych dla autochtonów. Zrozu­
m ienie konieczności upowszechnienia oświaty, am bicje 
loka lne  w  k ie ru n ku  przodowania w  a kc ji oświatowej, — 
to najjaśnie jsza strona sprawozdań konkursowych.

W yn ików  w  dziedzinie budow y i u trzym ania  dróg nie 
można zobrazować cyfrow o, gdyż prace te wykonyw ane 
są przeważnie sposobem szarw arkow ym  (świadczenia 
w  naturze) i  n ie zna jdu ją  w  budżetach dostatecznego 
odzwierciedlenia. Podawana w  sprawozdaniach ilość 
w ykonanych dniówek, przekraczająca 20 tysięcy dniówek 
pieszych w  n iektó rych  gminach, św iadczy o dużym  natę­
żeniu prac drogowych. Takie osiągnięcia, ja k  budowa 
3 km  nowej szosy przez jedną gminę, naprawa 10 km  
dróg ' gm innych, wykopanie i  oczyszczenie 14 km  ro ­
wów, budowa 2 mostów i  naprawa 4 —- w  drugie j gm i­
nie, budowa 1,5 km  drogi b ite j, budowa 2 mostów
0 przyczółkach m urow anych oraz napraw a większych 
odcinków  dróg gm innych i  row ów  w  trzecie j gm inie —  
nie są sporadycznym zjaw iskiem  i w  każdym  praw ie  
sprawozdaniu osiągnięcia w  dziedzinie drogowej znaj­
du ją  pozytyw ny wyraz.

Radiofonizacja i  e le k try fikac ja  również czynią poważ­
ne postępy. Jedna gmina rad io fon izu je  5 szkół, druga 
zakłada 3 radiowęzły, inna e le k try fik u je  5 wsi, a na­
stępna buduje  6 km  sieci.

Troska o zdrow ie publiczne znajdu je  w yraz w  zakła­
danych ośrodkach zdrow ia i  stacjach opieki nad m atką
1 dzieckiem oraz staraniach nad podniesieniem stanu 
sanitarnego.

Jedno z m ałych m iast zasługuje na wyróżnienie  za go­
spodarkę szpitalną, gdyż szpital tego miasta p rzy 200-u 
Złotowej taksie i 5.000 osobo-dniach p rzyn iós ł w  roku  
1947 261.000.—  zł nadw yżk i budżetowej.

Podane p rzyk ład y  obrazują g łów nie  w y n ik i dz ia ła l­
ności gospodarczej i  finansowej, a w  sprawozdaniach 
konkursow ych g łów nym  tematem byia  przede wszystkim  
działalność rad  narodowych.

Należy zaznaczyć, że m imo trudności i  loka lnych  n ie ­
dociągnięć rady narodowe idą po w łaściwej rozw ojow ej 
l in ii.

Z osłofniej chwili
Prezydium  W ojew ódzkie j Rady Narodowej w  Łodzi 

kom uniku je , iż  gm inne rady narodowe w  powiecie Rawa 
Mazowiecka w  te rm in ie  przed 9 iipca 1948 f .  uchw a liły  
budżety gm in na 1949 r. oraz przesła ły je  do zatw ierdze­
nia Prezydium  Pow iatow ej Rady Narodowej w  Rawie 
M azowieckiej. Są to następujące gm iny: 1) Budziszewice
2) G ortatow ice, 3) Lubania, 4) Stara Wieś.

Prezydium  Pow iatow ej Rady Narodowej w  KieJcach 
kom uniku je , że gm inne rady narodowe w  Starej Wsi 
i  Górkach w  te rm in ie  przed 10 lipcą u chw a liły  budżety 
na 1949 r.

Ę J w t M f g e s !

Prezydia wojewódzkich rad narodowych zalecq w porozumieniu z orga­
nami wykonawczymi wykorzystanie urlopów pracownikom powiatowych 
zwigzków samcrzqdowych i miast wydzielonych oraz członkom prezydiów 
powiatowych rad narodowych i miejskich rad narodowych miast wydzie­
lonych w ten sposób, by prace zwiqzane z uchwaleniem ich własnych 
budżetów oraz zatwierdzeniem budżetów gminnych w miesiqcu sierpniu 
nie doznały zwłoki.
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A D A M  W Y S O K IŃ S K I
prof. W . S. A .H . uj Częslochouiie

Zagadnienie opieki nad dziećmi i młodzieżą
(G łos w  dyskusji)

Prof. M. Jaroszyński poruszył w  a rtyku le  dyskusyj­
nym  p. t. „O pieka zakładowa, czy w  rodzinach zastęp­
czych“  (Rada Narodowa, N r. 10 z dnia 15 m aja 1948 ro ­
ku) jeden z n ierozstrzygn iętych dotychczas problem ów 
opieki społecznej, stanowiącej jedną z najisto tn ie jszych 
dzisiaj fu n k c ji zarówno rządu, ja k  i  samorządu.

Tematem a rty k u łu  jes t s ta ry  dylemat, ja k ie j fo rm ie  
opieki nad dziećmi norm a lnym i należy przyznać w yż­
szość: opiece zakładowej, czy w  rodzinach zastępczych.

Prof. M. Jaroszyński dochodzi do wniosku, że ja k k o l­
w iek  opieka zakładowa ma swoje ujemne strony, to jed ­
nak trzeba uznać je j wyższość, w  u jęciu  wym agań w y ­
chowawczych, nad opieką w  rodzinach zastępczych.

W ydaje m i się, że pro f. M. Jaroszyńskiemu m niej za­
leżało na wypow iedzeniu sądu o samym problem ie ile  
na w yw o łan iu  szerszej dyskusji samorządowców w  po­
ruszonej sprawie.

W  dziedzinie opieki społecznej nad dziećmi i  młodzieżą 
naw ars tw iły  się różne poglądy, sam bow iem  problem, 
dyskutow any i  n ie rozstrzygn ięty przed wojną, s ta ł się 
tym  bardzie j ak tua lny  i  wym agający p iln ych  rozstrzyg­
nięć po w ie lk im  wstrząsie w o jennym  i dokonanych 
w  k ra ju  reform ach społecznych.

Liczne względy i  okoliczności spraw ia ją, że m imo 
istniejącego w  społeczeństwie dużego odczucia dla doli 
sierot, k tó re  nierzadko potęguje pamięć o ich rodzicach 
i  opiekunach, zamordowanych przez okupanta lu b  po­
leg łych w  walce o wolność i demokrację, w  wyborze 
fo rm  opieki społecznej nad dziećmi i  młodzieżą nieda­
leko odeszliśmy od tych, k tó re  u trw a liły  się przed w y ­
buchem w ojny.

U  podstaw is to tne j sy tuac ji przedwojennej na tym  od­
cinku  życia zbiorowego tk w iła  akcja fila n tro p ijn a , po­
legająca g łów nie  na u trzym yw an iu  zakładów dla sierot, 
a je j nadbudówkam i b y ły  nieskoordynowane poczynania 
państwa i n iewspółm ierne do potrzeb w y s iłk i samorządu 
terytoria lnego, walczącego z niedoboram i swych budże­
tów.

Poczynania państwowe cechowała kastowość.
W latach 1934 —  1935 M in is te rs tw o  O pieki Społecznej 

zlecało przejście z opieki zakładow-ej na opiekę w  ro ­
dzinach zastępczych, powodując się tym , że sieroty, w y ­
chowujące się poza m uram i zakładu, będą lep ie j p rzy ­
gotowane do życia.

M yśl ta, w  zasadzie słuszna, wykonana została ja k  na j- 
fa ta ln ie j w  praktyce przez zw iązki samorządu te ry to r ia l­
nego.

Cała akcja odbywała się pozornie pod hasłem wyższo­
ści systemu opieki o tw arte j nad zamkniętą, w  rzeczy­
wistości zaś o zm ianie systemu opieki decydowały m. in. 
nie przeświadczenie o wyższości opieki w  rodzinach za­
stępczych nad opieką zakładową, lecz trudności finanso­
we zw iązków samorządowych i  zróżnicowana kastowo 
p o lityka  rządowa w  odniesieniu do zagadnień op iek i 
społecznej.

P o litykę  tę ilu s tru je  najdosadniej fak t, że o form ach 
opieki społecznej nad młodzieżą w  poszczególnych w o­
jewództwach i, co więcej, naw et powiatach, decydowały 
takie  czynniki, ja k  pozycja w ojew ody i  starosty w  u k ła ­
dzie stosunków społeczno-politycznych.

Wojewoda, gdy b y ł fig u rą  w  obozie legionowo-peo- 
w iaokim , organizował opiekę na w łasną modłę legiono­
wą, obcą duchem i fo rm am i św iatu  pracy; a w edług ka ­
stowych pojęć społecznych, jeże li sta ł na czele Zw iązku 
Rezerwistów.

W  konsekwencji tego inaczej w ygląda ła  opieka spo­
łeczna np. w  w ojew ództw ie  k ie leck im  za czasów w oje­
w ody Dziadosza n iż w  w ojew ództw ie  warszawskim , 
w  k tó ry m  „p o lity k o w a ł“  N akonieczn ikow -K lukow ski.

A le  wszystkie terenowo zróżnicowane fo rm y  te j opie­
k i sprowadzały się najczęściej do organizowania i  u trz y ­
m ywania  zakładów opiekuńczych, w  k tó ry c h  próbowa­
no różnych systemów wychowania, m ających zastąpić 
dziecku rodzinę.

Z poszukiwania tańszych fo rm  opieki społecznej po­
wstało propagowanie wychowania dzieci w  rodzin ie  za­
stępczej.

Opieka społeczna jes t dziedziną działalności społecz­
nej zw iązków  samorządowych i państwa, k tó ra  nie mo­
że być organizowana w edług szablonów.

Odradzający się w  zm ienionych w arunkach powojen­
nego życia zbiorowego samorząd te ry to r ia ln y  prze jm o­
w a ł te fo rm y organizacyjne opieki społecznej nad dziećmi 
i  młodzieżą, ja k ie  is tn ia ły  przed wojną.

N ie zerw ał z systemem opieki w  rodzinach zastęp­
czych, ale nie rea k tyw ow a ł także w  całej pe łn i in s ty tu c ji 
opiekunów społecznych i  nie zdecydował się bazować 
na systemie zakładowym.

N ie odrzucił szablonów, i  nie w y tw o rz y ł systemu 
indyw idua lnego podejścia i  za ła tw ian ia  spraw dzieci, 
k tó ry m  opieka społeczna w inna zastąpić dom rodzic ie l­
ski, serce matczyne i  troskliw ość ojca.

Coraz bardzie j odczuwa się w  terenie potrzebę doko­
nania w  tej dziedzinie głębokich reform , odpow iadają­
cych dokonanym w  k ra ju  przem ianom  społecznym.

Dlatego a rty k u ł p ro f. M. Jaroszyńskiego uważam za 
ak tua lny  i  w ym agający gruntownego przedyskutowania.

Oczywiście zorganizowano po w o jn ie  liczne zakłady 
opiekuńcze w edług wymagań czasu i  z uwzględnieniem  
ducha dem okracji ludow ej, ale przeważają liczebnie za­
k łady, k tó re  metodami wychow aw czym i ; atmosferą 
stwarzaną dla w ychow anków  odbiegają daleko od tych 
najbardzie j skrom nie u jm ow anych wym ogów, jak ie  sta­
w ia  w yraźnie  nasza aktualna rzeczywistość.

Stąd końcową w ypow iedź pro f. M . Jaroszyńskiego
0 wyższości fo rm y  opieki w  zakładach nad opieką w  ro ­
dzinach zastępczych, w  obecnie aktua lnych warunkach, 
p rzy jm u ję  jako słuszną, z ty m  zastrzeżeniem, że za ..a y 
opiekuńcze, z tradyc ją  przedwojennej treści życia, dosto­
sowane zostaną w  założeniach wychowania do celów, 
a w  wyborze środków wychowawczych do sku tków , do­
konanych w  Polsce przem ian ustro jow ych  i  re fo rm  spo­
łecznych.

I  jeszcze jedna sprawa ważna. Myślę, że czas n a jw yż­
szy, ażeby w  zakładach wychowawczych, k tó re  opierają 
swój b y t na dotacjach państwowych i  samorządowych 

■ pojęcie fila n tro p ii zastąpić pojęciem realizowanego obo­
w iązku  w ładz rządowych i  samorządowych wobec dzieci
1 m łodzieży.
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Zasada jasności budżetu i jego uzasadnienia
Jedną z ważnych zasad praw id łow ego układania bud­

żetu jest zasada jasności budżetu i  należytego jego uza­
sadnienia. W  m yśl te j zasady p re lim ina rz  budżetowy 
danego zw iązku samorządowego pow inien być ta k  u ło ­
żony, aby nie ty lk o  b y ł jasny i  zrozum ia ły dla w ładzy 
nadzorczej, powołanej do jego zatw ierdzenia, ale także, 
aby każdy obywatel, in teresu jący się gospodarką samo­
rządu te rytoria lnego, mógł na podstawie takiego budże­
tu  w yrob ić  sobie pojęcie o aktua lne j sy tuac ji gospodar­
czej i  o p lanie działalności zw iązku samorządowego.

Zasada jasności budżetu wym aga przede wszystkim , 
ażeby p re lim ina rz  budżetowy zestawiony został w  spo­
sób systematyczny, t. j .  w ed ług schematów, obowiązu­
jących w  m yśl przepisów budżetowych i  ustala jących 
podział budżetu na zw ycza jny i  nadzwyczajny, zaś 
w  ich  obrębie —  podzia ł na dzia ły, rozdzia ły, paragra fy 
i  pozycje. Dość często spotyka się w  budżetach zw iąz­
ków  samorządowych przemycanie w yda tków  inw esty ­
cy jnych  (nadzwyczajnych) w  budżetach zwyczajnych 
i na odw ró t —  zamieszczanie w yda tkó w  zwyczajnych 
(np. rem ontów, podpadających pod pojęcie konserw acji 
ob iektów  m ają tkow ych lub  urządzeń) w  budżecie nad­
zwyczajnym . W yciąg z in s tru k c ji inw estycy jne j, za­
mieszczony na s tr. 47 —  49 In s tru k c ji Budżetowej K a n ­
ce la rii Rady Państwa na rok  1949, a ustala jący pojęcie 
inw estyc ji i  kap ita lnych  rem ontów, pow in ien  usunąć 
w ątp liw ości w  ty m  względzie. N ierzadko również spo­
tyka  się w  budżetach zw iązków  samorządowych za­
mieszczenie poszczególnych k redy tów  po stronie w yda t­
ków, czy też w p ływ ów  po stron ie dochodów, w  n iew ła ­
ściwych działach. D la  p rzyk ładu  przytoczę fak t, spot­
kany niedawno w  budżecie jednego z miast, że k re d y t 
na budowę ustępu na ta rgow icy zamieszczono w  dziale 
popierania ro ln ic tw a . Jaka pow inna być treść poszcze­
gólnych dzia łów  budżetowych i  ja k  je  dzielić na para­
g ra fy  i  pozycje —  m ów ią dość szczegółowo przep'sy 
budżetowe (rozporządzenie M in . Spr. Wewn. z 6.X II .  
32 r. i  in s tru kc ja  budżetowa M. S. W ewn. z 19.1.38 r.*)

D rug im  is to tnym  wym ogiem  jasności budżetu, a za­
razem is to tnym  w arunk iem  um ożliw ien ia  jego w łaściw ej 
oceny, jest zaopatrzenie p re lim inow anych  w  budżecie 
w yda tków  i  dochodów w  odpowiednie objaśnienia, uza­
sadniające treściw ie  i  konkre tn ie  wysokość p re lim ino ­
wanych sum Pod ty m  względem dotychczasowe budżety 
zw iązków  samorządowych grzeszą na ogół dużym i n ie ­
dociągnięciami. T rudno np. ocenić słuszność i  realność 
p re lim inow anych  k redy tów  na uposażenie pracow ników  
w dziale I  budżetu, gdy w  objaśnieniach podana jest je ­
dynie liczba w ydz ia łów  i za trudn ionych w  n ich pracow­
n ikó w ; nie można również ocenić, czy nie za dużo p re li­
m inu je  się na opalanie b iu r zarządu zw iązku samorzą­
dowego, lub  innych  lo ka li b iu row ych, je ś li w  objaśnie­
niach podaje się ty lk o  ilość potrzebnych tonn węgla czy 
koksu i  cenę jedne j tonny opału.

Jeśli chodzi o w y d a tk i osobowe, to w  większych 
zwłaszcza związkach samorządowych —  objaśnienia do 
tych w yda tków  pow inny być ujęte w  fo rm ie  załącznika 
do budżetu i  w  załączniku tym  pow in ien  być podany 
obowiązujący etat stanow isk i  faktyczna ich  obsada

Przepisu te 7ostpłq zebrane f zaH uplizow ane iu k s lą łre  Z Str7.cm*«lak !ego 
p t » P rz tp n il budżetow e d la  zu iiazkó1» pmti -rządu te ry to ria lnego«  nakładem  
Zrzeszeniu G ospod. dam. T e ry t. W arszawa, 1946.

z podaniem grup uposażenia, względnie ryczałtów , p rzy­
w iązanych do poszczególnych stanowisk.

Jeśli zaś chodzi o w yd a tk i rzeczowe —  to objaśnienia 
do poszczególnych paragrafów, względnie pozycji, po­
w in n y  być w praw dzie  zwięzłe, ale na ty le  dokładne, 
aby daw ały podstawę do skontro low an ia  wysokości za- 
p re lim inow anych kredytów . W racając np. do wspomnia­
nej wyżej sprawy opalania b iu r, należy w  objaśnieniach 
do odnośnych k red y tów  w  p re lim ina rzu  podać: przy 
ogrzewaniu piecowym  —  ilość pieców i  norm y węgla 
oraz drzewa na rozpal na 1 piec, p rzy  centra lnym  ogrze­
w an iu  —  norm y zużycia koksu i  węgla na 1 m 3 po­
mieszczeń. Pewne norm y w yda tków  rzeczowych podane 
zostały we wspomnianej już  In s tru k c ji Budżetowej 
K ance larii Rady Państwa na str. 51— 58.

Objaśnienia niezbędne są również dla oceny p re lim i­
nowanych dochodów. Jeśli np. w  dziale I  —  m ajątek ko­
m unalny —  p re lim inu je  się dochód z domu mieszkalne­
go, stanowiącego własność zw iązku samorządowego, to 
dla oceny wysokości przewidywanego dochodu trzeba 
mieć dane co do ilości mieszkań, ilości izb w  tych  miesz­
kaniach, wysokości czynszu za poszczególne mieszkania
i. t. p P rzy p re lim inow an iu  w p ływ ów  z podatków  m u­
szą być podane zasadnicze elementy, służące za podsta­
wę w ym ia ru  tych podatków, a p rzy  podatkach i  opła­
tach, wym agających specjalnych uchw ał lub  ak tu  za­
tw ierdzenia —  data uchw ały i  zatw ierdzenia.

P rzy p re lim inow an iu  inw estyc ji w  budżecie nadzwy­
czajnym  należy mieć na uwadze, że zw iązki samorządo­
we mogą realizować ty lk o  takie  inwestycje, k tó re  są 
objęte Państwowym  Planem  Inw estycy jnym . P rzy od­
nośnych zatem paragrafach względnie pozycjach budże­
tu  nadzwyczajnego należy zaznaczyć, czy odpowiedni 
wniosek na daną inw estyc ję  został złożony, względnie 
jak ie  są szanse jego rea lizacji.

Same c y fry  budżetu, na jbardzie j naw et p raw id łow o 
ułożonego i  objaśnionego, nie dadzą jednak jeszcze peł­
nego obrazu gospodarki zw iązku samorządowego i  nie 
odtworzą całego planu jego działalności. W yn ika  to stąd, 
że budżet zw iązku samorządowego na dany okres budże­
tow y zam knię ty jest okresem jednego roku, a więc sta­
now i ty lk o  fragm ent p lanu gospodarczego, rozłożonego 
na szereg la t i  jest cząstkową realizacją tego szerszego 
planu. Gosn°darka samorządu te rytoria lnego  jes t jed ­
nym  z ważnych odcinków naszej ogólnej gospodarki na­
rodowej, a p lany gospodarki narodowej ustalone są na 
szereg la t. A b y  więc zrozumieć dobrze i  ocenić należy­
cie aktua lną sytuację gospodarczą i  p lan  działalności da­
nego zw iązku samorządowego, trzeba —  choćby w  skró­
cie —  poznać jego przeszłość, obecne w a ru n k i dzia ła lno­
ści i  zamierzenia gospodarcze na przyszłość.

Dlatego też ważną część p re lim ina rzy  budżetowych na 
ro k  1949, stanowić pow inny dane statystyczne, charak­
teryzujące te zw iązki z różnych punktów  widzenia, jak  
również opis ich  zamierzeń gospodarczych na przyszłość. 
Na konieczność przedstaw ienia tych  danych zwraca 
uwagę In s trukc ja  Budżetowa K ance la rii Rady Państwa 
na str. 33— 35, gdzie podane są również wskazówki, k tó ­
re z danych statystycznych i  w  opisie należy uwzględnić, 
w  te j części opisowej by łoby  również miejsce na uza­
sadnienie ewentualnych odstępstw od w ytycznych, za­
w artych  w  In s tru k c ji Budżetowej co do h ie ra rch ii zadań, 
k tó re  zw iązki samorządowe pow inny podjąć w  1949 r.
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Technika zatwierdzania budżetów samorządowych
Do zatw ierdzania budżetów samorządowych są no- 

wołane prezydia pow iatow ych i  wojewódzkich rad  na­
rodowych. Prezydia pow iatow ych rad narodowych za­
tw ierdza ją  budżety gm in w ie jsk ich  i  m iast n iewydzie- 
lonych. Na terenie jednego pow ia tu  znajdu je  się prze­
ciętnie k ilk a  m iast n iew ydzie lonych i  kilkanaście gm in 
w ie jskich. P rezydium  pow iatow ej rady narodowej będzie 
m iało zatem do zatw ierdzenia średnio około 14 budże­
tów. W  m yśl in s tru k c ji budżetowej na rok  1949, gm iny 
w ie jsk ie  i  m ie jskie  n iewydzielone przedstaw ią do za­
tw ierdzenia p re lim inarze  budżetowe na ro k  1949 p re ­
zydiom  rad pow iatow ych, w  te rm in ie  do 1 s ierpnia r. b., 
a prezydia rad pow iatow ych zatw ierdzą te p re lim inarze  
w  te rm in ie  do 1 września r. b. Zatem prezydia rad po­
w ia tow ych  m ają miesiąc na rozpatrzenie i  zatw ierdzenie 
budżetów gm innych. O trzym ane pre lim inarze  budżeto­
we prezydium  rady pow iatow ej przydzie la niezwłocznie 
b iu ru  w ydzia łu  powiatowego do przepracowania i  p rzy ­
gotowania wniosków  dla w ydz ia łu  powiatowego. W ydzia ł 
pow iatow y po rozpatrzeniu tych  w niosków  k ie ru je  pre­
lim inarze  budżetowe do b iu ra  prezydialnego, k tó re  p rzy ­
gotowuje w nioski zatw ierdzające dla p rezydium  rady 
pow iatowej. Sądzić należy, że na prace b iu ra  w ydz ia łu  
powiatowego i  samego w ydz ia łu  powiatowego pow inno 
wystarczyć dwa tygodnie tak, aby b iu ro  prezyd. i  samo 
prezydium  m ia ły  do dyspozycji drugie 2 tygodnie.

Zasadniczo każdy budżet wymaga osobnego za tw ie r­
dzenia. Jednak w  obecnym stanie rzeczy, nie by łoby 
wskazane rozpatryw ać poszczególne budżety w  oder­
waniu  od budżetów innych  gmin. Przeciwnie, p rzy roz­
pa tryw an iu  i  zatw ierdzaniu  budżetów należałoby zasto­
sować w  całej rozciągłości metodę porównawczą i  spo­
sób seryjnego ich  zatw ierdzania.

Do czynności związanych z zatw ierdzeniem  budżetów 
wchodzi zapoznanie się z budżetam i, k ry tyczna  ich ocena 
i  zastrzeżenie w prowadzania do nich zmian. W szystkie 
te czynności pow inny być wykonane równocześnie dla 
wszystkich budżetów z całego pow iatu. Czynności wstęp­
ne obe jm ują  zapoznanie się ze w szystk im i przedstaw io- 
nym i p re lim inarzam i i  porównanie ich ze sobą, w  dro­
dze sporządzenia zestawień, w edług wzorów załączonych 
do in s tru k c ji budżetowej. Należy zamieścić w  zestawie­
niach dane liczbowe, dotyczące wszystkich poszczegól­
nych gm in z terenu pow iatu. Celem tego zestawienia jest 
m. in. racjonalne w yrów nanie , w  granicach możliwości, 
w arunków  finansowych, jak ie  należałoby zapewnić po­
szczególnym gminom, ewentualn ie w yjednanie  dotacji 
z Samorządowego Funduszu Wyrównawczego.

Mając przed sobą zestawienia dotyczące wszystkich 
gmin, ła tw ie j będzie dojrzeć n ierównom ierności w  go­
spodarce, różniące gm iny od siebie. Okaże się na p rzy­
kład, że jedne gm iny są słabiej zaopatrzone w  urządze­
nia użyteczności pub licznej, gospodarcze i ku ltu ra ln e  od 
innych, że więc m ają one większe zapotrzebowania, k tó ­
re w ym agają zaspokojenia. Czynność zatw ierdzenia nie 
zawsze sprowadza się zatem do zastrzeżenia obn iżk i w y ­
datków. W w ypadku  stw ierdzenia słabszego zaspokoje­
nia potrzeb pub licznych należałoby zastrzegać, p rzy za­
tw ierdzan iu  budżetów, odpowiednie podwyższenie w y ­
datków  na poszczególne cele. 1

Oceniając k ry tyczn ie  budżety samorządowe w  szcze­
gółach, należałoby przede w szystkim  zanalizować je

w  ten sposób, aby przeciw staw ić w  n ich  w yd a tk i na za­
rząd ogólny w ydatkom  dzia łów  specjalnych. W w yda t­
kach zaś na zarząd ogólny należy odróżnić w y d a tk i oso­
bowe i w y d a tk i rzeczowe.

Oszczędność obowiązuje w  całym  budżecie, lecz szcze­
gólnie pow inna być przestrzegana w  dziale I, a zwłasz­
cza w  w ydatkach osobowych, oczywiście n ie w  drodze 
pomniejszenia dotychczasowych uposażeń, (o ile  zostały 
one p raw id łow o  ustalone), lecz przez redukcję  zbędnego 
personelu. W  w ydatkach rzeczowych należy uważać, by 
w  budżecie zw yczajnym  nie znalazły się w yd a tk i inw e­
stycyjne. I  tu  b iorąc pod uwagę liczbę ludności i  obszar 
gm iny należy porównawczo skry tykow ać liczby pracow ­
n ikó w  w  poszczególnych gminach, kasując zbędne prze­
rosty personalne. W  w ydatkach rzeczowych zaś należy 
dopilnować, aby nie by ło  rozrzutności. W  tym  miejscu 
trzeba zaznaczyć, że przy zatw ierdzan iu  budżetu nie na­
leży wdawać się w  drobiazgi, aby nie zatracić zasadni­
czej l in i i  przewodniej, ja ką  w ładza nadzorcza chce wska­
zać samorządowi.

W yd a tk i dzia łów  specjalnych, ja k  oświaty, k u ltu ry , 
zdrow ia, opieki społecznej, wym agają  również skrupu ­
latnego zbadania pod względem oszczędności i  celowości. 
P rzy badaniu w ięc tych dzia łów  nastręcza się sposob­
ność, a nawet obowiązek, w ydobycia na św iatło  rażących 
zaniedbań i  b raków  w  zakresie potrzeb gospodarczych 
i  k u ltu ra ln ych  ludności, w  dążeniu do z likw idow an ia  
tych  braków .

Oprócz innych  m om entów n a tu ry  ogólnej, na jw ażn ie j­
szym może dla w ładzy zatw ierdzającej budżety jes t po­
równanie dochodów w łasnych samorządów z w yda tkam i 
uzasadnionymi rac jona lnym  zaspokojeniem potrzeb pu ­
blicznych, tć> znaczy ustalenie, czy i  w  ja k ie j wysokości 
będzie potrzebna dotacja z Samorządowego Funduszu 
W yrównawczego. Pierwszeństwo należy przyznać samo­
rządom najuboższym  i  na jba rdz ie j zaniedbanym pod 
względem gospodarczym i  ku ltu ra ln ym .

W szystkie powyższe uwagi m ają zastosowanie także 
do dzia łalności p rezydiów  rad wojewódzkich, p rzy za­
tw ierdzan iu  budżetów pow iatow ych zw iązków  samorzą­
dowych i  m niejszych m iast wydzie lonych. Pow iatowe 
zw iązki samorządowe i  m iasta wydzie lone przedstaw ią 
do zatw ierdzenia p re lim inarze  budżetowe na rok  1949 
w  te rm in ie  do 1 września b. r., a prezydia rad w ojew ó­
dzkich zatw ierdzą te p re lim inarze  w  te rm in ie  do 1 paź­
dzie rn ika  r. b. Procedura przy zatw ierdzaniu  jest podob­
na: w ydz ia ły  samorządowe w  urzędach w ojewódzkich 
przepracują otrzym ane p re lim inarze  i  p rzygotu ją  w n io ­
ski na w ydz ia ły  wojewódzkie. Po rozpatrzeniu w n io ­
sków w ydz ia ły  wojewódzkie sk ie ru ją  p re lim inarze  do 
b iu r  prezydia lnych, k tó re  p rzygo tu ją  w n iosk i za­
tw ierdzające dla prezydiów  w ojew ódzkich rad narodo­
wych. I  tu  należałoby podzielić czas w  sposób podobny, 
to znaczy dwa tygodnie zostawić d la prac w ydzia łów  
samorządowych i  w ydz ia łów  wojewódzkich, a drugie 
dwa tygodnie na prace b iu r  prezyd ia lnych  i  p rezydiów  
rad wojewódzkich.

O ile  chodzi o większe m iasta wydzielone ,to chociaż 
w  zasadzie i  do n ich może być zastosowana wyżej omó­
w iona metoda porównawcza, w ym agają one ponadto 
w  w ysokim  stopn iu  indyw idua lnego potraktow ania, ze 
względu na ich skom plikow aną i  rozw in ię tą  gospodarkę.
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INW ESTYC JE W  PO W IECIE B IE LS K O -P O D LA S K IM

Dorobek inw e s tycy jny  pow ia tu  bielsko-podlaskiego 
w  1947 r. przedstaw ia poniższa tabelka. Obrazuje ona 
inw estyc je  dokonane wyłączn ie  s iłam i samorządów po­
w iatowego i  gm innych oraz społeczeństwa.

Rok 1947
z funduszów szarw ark 
samorządów.

Budowa gmachów adm in istr. 3 m iln . 150 tys.
m ajątek kom unalny 1,1 „  ' 372 „
drogi 8,4 „ 5.717 „
oświata 4,4 „ 5.430 „
zdrow ie 3,3 „ 157 „
bezpieczeństwo publiczne 

(straże pożarne) 0,5 „ 870 „

C y fry  powyższe obejm ują ty lk o  sumy pre lim inowane 
w  budżetach oraz wartość szarwarku. N ie obe jm ują  na­
tom iast innych  świadczeń społeczeństwa faktyczn ie  
dokonanych ja k  np. dobrowolne opodatkowanie się oby­
w ate li, prace pozaszarwarkowe, bezpłatne dostarczanie 
przez ludność m ateria łów  budow lanych na budowę 
szkół (cegła, drzewo, piasek, g lina  itp .) Łącznie środki 
w łasne t.j. samorządu i  społeczeństwa w  jednym  ty lko  
dziale inw e s tyc ji na cele oświatowe szacuje się na ±  
30 m ilionów  zł.

R ezultat tych  prac w yraża się niemałą cy frą  17 szkół 
nowowybudowanych, od fundam entów, oraz 30 odbudo­
wanych szkół, w  k tó rych  stopień zniszczenia w ahał się 
od 50— 70%. Pom imo tego w ie lk iego w y s iłk u  stan 
szkoln ictw a nie jes t zadowalający. Ogółem jest czynnych 
248 szkół, z czego ty lk o  112 mieści się w  budynkach w ła ­
snych, a 136 w  lokalach w yna ję tych , często zupełnie n ie ­
odpowiednich.

P ow ia t posiada 12 szkół średnich i  15 przedszkoli, p rzy 
czym  8 szkół i  wszystkie przedszkola stanowią dorobek 
powojenny.

W  dziale zdrow ia  publicznego również poczyniono po­
ważne inwestycje. Na terenie pow ia tu  jes t 11 gm innych 
i  m ie jsk ich  ośrodków zdrowia. W  B ie lsku buduje się 
gmach powiatowego ośrodka.

W  powiecie są 4 szpitale. Liczba ta w ydaje  się duża, 
należy jednak uwzględnić w ielkość pow ia tu  (366.000 ha) 
k tó ry  posiada 17 gm in w ie jsk ich  i  5 m iejskich. Na tym  
terenie mieszka 210 tys. ludności w  39 tys. gospodarstw.

W  ty m  św ietle  ilość szp ita li jest nadal n iew ystarcza­
jąca. Szp ita l w  B ie lsku obejm uje ty lk o  50 łóżek. W  roku 
bieżącym samorząd pow ia tow y rozpoczyna na ty m  sa­
m ym  p lacu budowę drugiego budynku  szpitalnego, k tó ­
r y  pomieści 150 łóżek.

Równocześnie w  Hajnówce budu je  się re jonow y szpi­
ta l na 120 łóżek.

Inw estyc je  dokonane w  dziale dróg przedstaw iają się 
następująco. W ybudowano nowych dróg samorządowych 
11 k im , wyrem ontowano dróg samorządowych 2 k im . 
Na drogach państw ow ych budowa nowych odcinków 
objęła 3 k im . zaś ka p ita ln y  rem ont 11 k im . W ybudo­
wano most d rew n iany samorządowy na 120 m. przez 
rzekę Nurzec w  Ciechanowcu oraz 3 m osty państwowe, 
w  ty m  1 betonowy o 9 m. św iatła , 1 żelazobetonowy 
o 16 m. i 1 żelazny o 12 m. Przegląd ten nie obejm uje 
rem ontów  prowadzonych we w łasnym  zakresie przez 
gm iny.

P rzy wszystkich robotach drogowych zwózka m ateria ­
łów , kam ien i oraz roboty  ziemne odbyw ają  się syste­
mem szarwarkowym . Z  funduszów  pub licznych finansuje 
się jedyn ie  robociznę fachową i budowę mostów i  p rze­
pustów.

Na rok  1949 opracowano p lan inw e s tyc ji samorządo­
w ych na sumę 141 m iln . zł. W  tym  środki własne w y ­
noszą 28 m iln . a szarw ark 20 m iln . zł.

ROZW ÓJ RAD  NARO DO W YCH N A  Z IE M IA C H  
O D ZYS KAN Y C H

W  zw iązku ze zb liża jącym  się te rm inem  otwarcia 
W ystaw y Ziem  Odzyskanych należy zwrócić uwagę na 
to, że dynamicznej odbudowie życia gospodarczego na 
tych  terenach towarzyszy żywa współpraca społeczeń­
stwa zamieszkałego te ziemie.

Następujące c y fry  obrazują rozwój i  pracę rad na­
rodowych na Ziem iach Odzyskanych. (Dane bez obsza­
ró w  należących do Z iem  Odzyskanych, a włączonych 
do w ojewództwa śląsko-dąbrowskiego).

1) W  dniu  15 lipca  1946 r. na terenie Z iem  Odzyska­
nych było  zorganizowanych 419 rad narodowych —  
w  dn iu  1 czerwca 1948 r. —  1093 rad. Należy podkreślić, 
że ilość m ie jsk ich  rad narodowych wzrosła w  ty m  okre ­
sie dw ukro tn ie ; ilość gm innych rad narodowych —  trz y ­
kro tn ie .

Obecnie, na terenach Z iem  Odzyskanych, nie ma już  
ani jedne j gm iny, bez gm innej rady narodowej.

2) Podobny rozw ój w ykazu je  zestawienie członków 
rad narodowych. Od 1946 do 1948 r. liczba członków w o­
jew ódzkich rad narodowych wzrosła z 289 do 472, p rzy 
czym najw iększy w zrost dał się zauważyć w  W ojewódz­
k ie j Radzie Narodowej w  Szczecinie, k tó ra  w  1946 liczy ­
ła zaledwie 7 radnych, a na 1 czerwca 1948 r. wykazała 
stan 118. Podobny, choć nieco m niejszy przyrost człon­
ków  obserwujem y w  Dolnośląskiej W ojew ódzkie j Ra­
dzie Narodowej, k tó ra  z 65 członków w  1946 r. osiągnęła 
w  1948 r. stan 120. Również duży jest w zrost członków 
pow iatow ych rad narodowych, k tó re  w  1946 r. lic z y ły  
1768 członków, a obecnie liczą ich  4886. M ie jsk ie  rady 
narodowe posiadały w  1946 r. 1362 członków obecnie 
4537; gm inne w  tym  samym okresie —  3982 członków, 
obecnie 15.228.

3) Poniżej podajem y ilość odbytych  posiedzeń.
Pow iatowe rady  narodowe w  1946 r. odby ły  ogółem

576 posiedzeń, w  1947 r. —  aż 2.494. Liczba posiedzeń 
m ie jskich rad  narodowych wzrosła z 1161 posiedzeń 
w  1946 r. do 2.578 w  1947 r. Nieco w iększy w zrost w y ­
kazują prace gm innych rad  narodowych, k tó re  odbyły 
3.450 posiedzeń w  1946 r. a 7.386 w  roku  1947.

To samo zestawienie, w  rozb ic iu  na poszczególne w o­
jewództwa, wykazuje, że zm niejszyła się w  ty m  okresie 
liczba posiedzeń pow iatow ych rad narodowych w o jew ó­
dztwa białostockiego, m ie jsk ich  rad narodowych m iast 
wydzie lonych w ojewództwa poznańskiego i  olsztyńskie­
go. Tak samo odbyły m nie j posiedzeń m ie jskie  rady  na­
rodowe w ojewództwa gdańskiego, dolno-śląskiego 
i gm innych rad narodowych w ojew ództw a poznańskiego. 
N ajw iększy w zrost odbytych posiedzeń w ykaza ły  m ie j­
ski rady  narodowe w ojewództwa szczecińskiego i  o l­
sztyńskiego.

4) O rozw oju  działalności zw iązków samorządowych 
świadczą rów nież dane, obrazujące wysokość ich bud­
żetów.
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Poniżej podane zestawienie obrazuje zwiększenie się 
budżetów zw iązków  samorządowych Z iem  Odzyskanych 
w 1946 i  1948 r. (Dane bez terenów Ziem  Odzyskanych 
włączonych do województwa śląsko-dąbrowskiego).

W oj. Z w iązk i Samorząd. 
Pow. Z w iązk i Samorząd. 
M ie jsk ie  Z w iązk i Samorząd, 
m iast wydzie lonych 
G m iny m iejskie 
G m iny w ie jsk ie

dane w  m ilionach złotych
Budżety na Budżety na

rok  1946 rok  1948
256 965

432 2.349

515 3.245
413 1.986
412 1.846

Dokładniejsza analiza zestawień budżetów wykazuje, 
że najbardzie j, bo aż dwunastokrotn ie, w zrosły budżety, 
pow iatow ych zw iązków  samorządowych w ojewództwa 
olsztyńskiego, 9-cio k ro tn ie  w zrosły budżety wojewódz­
kiego zw iązku samorządowego na D o lnym  Śląsku.

Przytoczone c y fry  wskazują na znaczny w zrost prac 
samorządowych na Ziem iach Odzyskanych.

W Y N IK I PRACY G M IN Y  W IE L IC Z K I

Gmina W ie liczk i w  powiecie o leckim  obejm uje 20 gro­
mad Budżet gm iny zamyka się sumą globalną 2,4 m iln . 
zł. Już dziś jednak wiadomo, że budżet zostanie p rze­
kroczony, gdyż w p ła ta  I  ra ty  podatku gruntowego p rz y ­
niosła na rzecz g m iny  już 980 tys. zł (zaprelimmowano 
na cały rok 1.215 tys.).

Pomyślna realizacja w p ła t podatku gruntowego jest 
w yn ik iem  usilne j pracy prezyd ium  gm innej rady  naro­
dowej i  zarządu gm iny. Przewodniczący GRN oraz w ó jt 
gm iny w z ię li udzia ł w  specjalnie zorganizowanych ze­
braniach gromadzkich, przynagla jąc do term inowego 
wpłacania podatku. Zwiększone w p ły w y  pozwolą gm inie 
na opracowanie budżetu dodatkowego, w  k tó ry m  p ro ­
je k tu je  się budowę łaźni, za cenę 200 tys. zł. Ponadto 
gmina zamierza dopomóc czterem gromadom w  e le k try - 
fiko w a n iu  wsi.

W  marcu b. r. Gm inna Rada zwołała specjalne posie­
dzenie poświęcone walce z odłogami. Następnie zorga­
nizowano zebranie sołtysów, na k tó ry m  ustalono plan 
akcji, powołując kom isje gromadzkie. Kom is je  te, 
w  skład k tó rych  wszedł sołtys, członek rady  gm innej 
i  3 gospodarzy, rozdz ie lili pomiędzy ro ln ikó w  ziemię 
przeznaczoną do zagospodarowania oraz nadzia ł zboża 
z akc ji siewnej. W  w yn iku  te j okc ji z likw idow ano 950 ha 
odłogów, przygotow ując je  częściowo pod ozim iny, 
częściowo zasiano ja rzyn y .

W  1948 r. dokonano rem ontu w  8 szkołach, oraz w y ­
asygnowano 80 tys. zł na średnią szkołę zawodową, 
k tó re j budynek rem ontu je  się z funduszów w ydzia łu  
odbudowy.

W  ramach budżetu szarwarkowego przeznaczono na 
m elioracje 375 tys. zł czy li 1.250 dniów ek pieszych, na 
zasypywanie row ów  i  okopów zł 510 tys. czyli 1.770 
dniówek pieszych, i  na rem ont dróg gm innych i mostów 
zł 1.315 tys. czy li 4.385 dniówek. Przewidziano rem ont 
3 odcinków dróg gm innych długości 12 k im . oraz repe­
racje 2 mostów i  uzupełnienie braku jących przepustów 
betonowych. Szarw ark wym ierzono w  okresie od 1 do

15 m aja br. Prace trw a ją . Do dnia 1 czerwca w ykonano 
ok. 20°/o w ym ia ru .

Zarząd G m iny pracuje  systematycznie i  starannie. 
W  loka lu  Zarządu G m iny na ścianach wiszą tablice, za­
w ierające skład G m innej Rady i wszystkich kom is ji, 
obrazujące s tru k tu rę  ro lną  gm iny, spis gromad, nazwiska 
sołtysów i k ie row n ików  szkół.

KO NFEREN CJA PRZEW O DNICZĄCYCH PRN I  MRN 
W  ŁO D Z I

W  dn iu  18 czerwca 1948 r. odbyła się w  Łodzi 19-ta 
konferencja Przewodniczących Pow ia tow ych i  M ie jsk ich  
Rad Narodowych, k tó re j porządek dzienny m iędzy 
in n ym i obejm ował: sprawozdania przewodniczących 
rad terenowych, sprawę ufundow an ia  b ib lio te k  gm in ­
nych przez W oj. R. N., sprawę pomocy sąsiedzkiej, akcję 
oszczędności w  samorządzie i  racjonalizację pracy, 
sp raw y drogowe województwa, a przede w szystkim  
kw estię  budżetów zw iązków  samorządowych na rok 1949.

Ze złożonych przez przewodniczących sprawozdań 
widać, że na terenie w ojew ództw a rady narodowe 
p rze jaw ia ją  rosnącą aktywność. Pow ia ty  raw ski, w ie­
luński, opoczyński i  ku tnow sk i n iem al ca łkow icie roz­
w iąza ły  problem  pomocy sąsiedzkiej.

P rezydium  W oj. R. N. postanowiło ufundować b ib lio ­
tek i dla gmin, k tó re  ich jeszcze nie posiadają, w  liczbie 
około 80.

Na terenie n iem al całego województwa, według 
sprawozdań, została przeprowadzona akcja oszczęd­
nościowa i  rac jona lizac ji p racy w  samorządzie.

Na K on fe renc ji omówiono ins tru kc ję  budżetową 
K ance la rii Rady Państwa oraz środki zmierzające do 
bezwzględnego w ykonan ia  w  te rm in ie  prac budżeto­
wych.

PRACA GRN S A N N IK I W  K W IE T N IU  1948

Dzień lasu. Zorganizowano G m inny K o m ite t „D n ia  
Lasu“  p rzy  współudziale czynnika społeczno-politycz­
nego oraz nawiązano ko n ta k t z Nadleśnictwem  Państwo­
w y m  Iłó w . W ydzielono obszar n ieuży tków  z gromady 
Sannik i 0,75 ha. Dzieci szkolne w  dniach 23 i  24 kw ie tn ia  
r.b. sadziły na ty m  odcinku drzewa, p rzy  czym urządzo­
no akademię oraz pochód z ork iestrą  straży ogniowej 
na miejsce sadzenia lasu.

Również dzieci szkolne obsadziły u lice osady Sannik i 
244 drzewkam i (obustronnie). W  Osmolinie zasadzono 
na u licach i  p lacu 100 drzewek, we L w ó w ku  zasadzono 
75, a w  Czyżewie 35 drzewek.

A kc ja  przeciwpożarowa: Powołano gm inną i gro­
madzkie kom isje przeciwpożarowe, k tó re  zapoznano 
z doręczonymi regulam inam i i ins trukc ją .

Tydzień T. B. S. —  Przeprowadzono zbiórkę uliczną 
i rozsprzedaż cegiełek i nalepek na terenie gm iny.

Gm inna Rada Narodowa przystąpiła  jako  członek 
do Tow arzystw a P rzy jaźn i Polsko-Radzieckiej.

K o n tro la  Społeczna: w  miesiącu sprawozdawczym 
Gm inna K om is ja  K o n tro li Społecznej odbyła 1 posiedze­
nie, na k tó ry m  us ta liła  p lan  pracy na rok  bieżący.

P rezyd ia  po w ia to w ych  rad n arodo w ych  w in n y  okazać daleko  idącą pom oc przy  
układan iu  budżetów  gm inom  i m iastom  n iew yd zie lo n ym , k tó rych  stan organizacyjny  
budzi obaw ę co do d o trzym an ia  te rm in u  u ch w alen ia  budżetu przed  1 sierpn ia  1948 r.
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Zarząd gminy T. zapytuje czy jest dopuszczalne, aby 
w gminnej radzie narodowej piastowało mandaty 3 braci 
oraz szwagier.

Odpowiedź:
Prawnie jest dopuszczalne, ale jest to organizacyjnie 

niewłaściwe.
Uzasadnienie;

bowy jest p ry w a tn o p ra w n y  nie ma praw a do w yna­
grodzenia za przepracowane nadgodziny.

ad pkt. 2. żonie pracow nika gminnego n ie  p rzys łu ­
guje dodatek w yrów naw czy wzam ian za cofniętą ka rtę  
żywnościową.

ad pkt. 3. dodatek w yrów naw czy za cofnięte ka rty  
żywnościowe nie może przekroczyć norm  ustalonych 
wspomnianą na początku uchwałą.

W ustawach o us tro ju  samorządu te rytoria lnego  nie 
znajdu jem y przepisu, k tó ryb y  bezpośrednio i  wyraźnie 
zakazywał k ilk u  członkom rodziny zajmować stanowiska 
w  organach te j samej jednostk i samorządu. N iem nie j 
a rt 9 ustawy samorządowej z 1933 r. (DURP 1933 N r 35 
poz. 294) postanawia, że w  sprawach, w  k tó rych  in te re ­
sowani są „k re w n i lub  pow inowaci p ierwszych trzech 
stopn i“  n ie  mogą osoby te brać udzia łu  w  obradach 
a naw et uchw ały zapadłe w brew  tem u postanowieniu 
mogą być unieważnione. Przypuśćm y teraz, że w  gm in­
nej radzie narodowej jest 16 członków. Wobec bezpo­
średniego zainteresowania sprawam i rozpatryw anym i 
przez radę gm inną wszystkich mieszkańców gm iny pow ­
sta łaby obawa, że cała grupa krew nych  m usiałaby się 
zbyt często wyłączać, powodując przez to dezorganiza­
cję pracy rady gm innej. Z tych  też względów organiza­
cy jnych  prezyd ium  pow iatow ej rady narodowej może 
w  tryb ie  art. 8 ustawy o radach narodowych wkroczyć 
w  sprawę składu tak ie j rady narodowej.

Urząd Stanu Cywilnego w  Trzebieszowie pow. Łuków  
zapytuje, jak postąpić w wypadku spóźnionego spisania 
aktu urodzenia (powyżej 3 'miesięcy) przez rodziców, 
który dopełnili jedynie obrzędu religijnego ślubu, nie 
zawierając małżeństwa przed urzędnikiem stanu cywil­
nego i czy można spisać akt urodzenia dziecka jako ślub­
nego po zawarciu przez rodziców dziecka małżeństwa 
w Urzędzie Stanu Cywilnego.

Przez zawarcie małżeństwa nastąpiło upraw nienie 
dziecka, k tó re  zgodnie z a rt. 63 prawa rodzinnego — 
uważane jest za dziecko z małżeństwa. Z tego względu 
nie ma przeszkód dla sporządzenia w  tym  przypadku 
aktu  urodzenia dziecka małżeńskiego p rzy zachowaniu 
wym ogów art. 67 praw a o aktach stanu cyw ilnego t. j. 
uzyskania zezwolenia okręgowej w ładzy nadzorczej na 
sporządzenie aktu  —  wobec opóźnienia przekraczającego 
okres trzech miesięcy.

Zarząd gnrny Żn;n-zachód powiatu żnińskiego (woje­
wództwo poznańskie) zapytuje:

1) czy pracownikom gminnym, których stosunek 
służbowy oparty jest na zasadach prywatno prawnej 
umowy należy się wynagrodzenie za przepracowane 
nadgodz:ny;

2) czy żonie pracownika gminnego, która pobierała 
kartv żywnościowe kat. IR . do dnia 1.IV.1947 r. należy 
s;ę d*odatek wyrównawczy wzamian za otrzymaną kartę 
żywnościową;

3) czy uchwala organu samorządowego może podnieść 
kwotę dodatku wyrównaczego za cofn*?te karty żyw­
nościowe ptanad normę podar-ą w  protokóle N r 13 pkt. 
2 Podkomitetu Plac przy C.U.P. z dnia 9 kwietnia 1947 r.

Odpowiedź.
ad pkk-'ti^u£acow n ik gm inny, którego stosunek służ­

*
en

Uzasadnienie.
Ad pkt. 1. przepisy art. 16 ustaw y z dnia 18 grudnia 

1919 r. o czasie pracy w  przem yśle i handlu, zajmujące 
się wynagrodzeniem  za pracę w  godzinach nadliczbo­
w ych nie m ają  zastosowania do urzędów, a w ięc i  do 
zarządu gminnego. Sprawę tę rozstrzygnął w  ty m  duchu 
Sąd N ajw yższy w  orzeczeniach z dnia 8 lutego 1928 r. 
N r  I I I .  1987/27 i  z dn. 16.X I. 1933 r. N r C. 790/33. Istn ie je  
tu  jednak w y ją te k  odnośnie te j g rupy  pracowników , 
k tó rzy  zostali p rzy jęc i do pracy na zasadzie um owy 
służbowej na czas. określonych godzin p ra cy  dziennie 
oraz pracow ników  za trudn ionych w  przedsiębiorstwach 
samorządowych.

Charakter um ow y m iędzy pracow nikiem  i w ładzą nie 
ma p rzy  rozpatryw an iu  powyższego zagadnienia is to t­
nego znaczenia, gdyż należy zwrócić uwagę, że w  m yśl 
art. 2 dekretu z dnia 19 listopada 1946 r. o dostosowaniu 
uposażeń w  związkach samorządu te rytoria lnego do upo­
sażenia pracow ników  państwowych, wysokość i  oblicze­
nie wynagrodzeń pracow ników  samorządowych, a więc 
gm innych również, opiera się na normach regulu jących 
uposażenie p racow n ików  państwowych, k tó rych  sto­
sunek oparty  jest na ustaw ie z dnia 17 lutego 1922 r. 
o państwowej służbie cyw ilne j (Dz.U.R.P. N r 21. poz 164).

O ile  art. cytowanej ustawy stanow i że urzędn ik w i­
nien załatw iać powierzone mu czynności służbowe także 
poza przepisanym i godzinam i zajęć służbowych, gdy 
tego w ym agają  ważne w zględy służbowe, i  n ie może 
żądać z tego ty tu łu  odrębnego wynagrodzenia, to takie 
same zasady należy stosować do pracow ników  gminy. 
Jeżeli budżet gm iny na to pozwala, to za stałą pracę 
w  godzinach nadliczbowych dla za łatw ienia n iecierpią- 
cej zw łok i spraw y w ó jt może przyznać renumerację 
W  celu uzupełnienia podanej na wstępie tezy należy 
wspomnieć o przepisach art. 6, rozporządzenia P rezy­
denta R.P. z dnia 28.X.1933 r. o uposażeniu pracow ników  
państwowych, k tó ry  stanowi, że funkcjonariuszow i 
państwowemu służy prawo do jednego ty lk o  uposażenia 
jako  wynagrodzenie za ogół czynności połączonych 
z jego stanowiskiem  służbowym . Za spełnienie czyn­
ności dodatkowych niezwiązanyeh z jego stanowiskiem 
służbow ym  np. udzia ł p rzy  przeprowadzeniu spisu lu d ­
ności, funkcjonariusz może otrzym ać dodatkowe w yna ­
grodzenie. Zasady przyznania tego wynagrodzenia nie 
zostały jednak przez Radę M in is trów  ustalone, to też 
w yda je  się m ożliw ym  ustalenie tych  zasad uchwałą 
gm innej rady  narodowej dla pracow ników  gm iny, 
k tó ra  w inna bvć w  m yśl art. 5, § 2 l i t .  c, dekretu z dnia 
23 listopada 1944 r. o organizacji i zakresie działania 
samorządu te rytoria lnego (Dz. U.R.P. N r 14 poz. 74) 
zatw ierdzona przez p rezyd ium  w łaściwej pow iatowej 
rady narodowej.

Ad. pkt. 2. Za cofniętą ka rtę  żywnościową kat. IR, 
p racow nikow i gm innemu nie p rzys ługu je  p raw o do 
dodatku wyrównawczego z tego ty tu łu , gdyż aprowizacja 
kartkow a oparta  by ła  jedyn ie  na zarządzeniach w ładz
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centralnych, co fn ię tych od l. IV . 1947 r. w  stosunku do 
pewnych ka tegorii p racow ników  m iędzy in n ym i: w ó jtów  
i pracow ników  gm in w ie jsk ich  i  pozostałych na ich  u trz y ­
m aniu członków rodzin. W  zw iązku z uchwałą K o m i­
te tu  Ekonomicznego Rady M in is trów  z dnia 25.11.1947 r. 
o wyłączeniu pew nych grup pracow ników  z zaopatrze­
nia kartkowego. Podkom itet Płac p rzy  C entra lnym  
Urzędzie P lanowania u s ta lił d la pracow ników  gm in ­
nych i ich dzieci ekw iw a len t pieniężny w  fo rm ie  
przejściowego dodatku wyrównawczego. D odatkiem  ty m  
nie zostały jednak objęte żony pracowników .

Ad pkt. 3. E kw iw a le n t p ieniężny w  fo rm ie  dodatku 
wyrównawczego nie może przekraczać podanych w  wyżej 
w ym ienionej uchwale norm, a więc dla pracow ników  
gm in w ie jsk ich  400.—  zł, dla pracow ników  n iektórych  
gm in o uprawnieniach finansowych gm in w ie jskich, 
gm in w  okręgach przem ysłowych, gm in uzdrow isko­
w ych 900.—  z1 Za dzieci, za k tó re  dotychczas pracow nik 
pob iera ł dodatek rodzinny wynoszący 200.—  zł — 
o trzym uje  500.—  zł, bez względu na kategorię gm iny. 
Spraw y te dokładnie om awia okó ln ik  M in is terstw a 
A dm in is trac ji Publicznej N r 38 z dnia 13 czerwca 1947 r. 
w  sprawie dodatku wyrównawczego dla pracow ników  
gm in w ie jsk ich  za wyłączenie ich z zaopatrzenia żyw ­
nościowego kartkowego. Podnoszenie ustalonych wyso­
kości dodatku wyrównawczego przez poszczególne gm iny 
nie znajduje uzasadnienia prawnego i  sprzeczne by łoby 
z zasadą ogólnopaństwową regu lac ji płac.

W yraz „zasadniczo“  podany w  w yże j cytowanym  
okó ln iku  M in is terstw a A d m in is tra c ji Publicznej przy­
stawce 400 zł, określa stawkę normalną, w  stosunku do 
staw ki zł. 900.—  k tó rą  dolicza się dla n ie licznej, ściśle 
określonej w  pkt. 2 cytowanego okólnika, ka tegorii 
gmin.

mgr. St. Slubowski

Czy listą wierzycieli, o której mowa w § 47 przepisów 
budżetowych dla związków samorządowych D. U. R. P. 
1933 Nr 11 poz. 71 należy objąć także niedobory budże­
towe zakładów opiekuńczych i szpitali, nie pokryte 
w roku sprawozdawczym przez zarząd miejski?

Odpowiedź:
Nie. L is tą  w ie rzyc ie li obejm uje się wyłącznie zobowią­

zania danego zw iązku samorządowego względem in s ty - 
tucy j i  osób obcych, p rzy czym lis ta  taka —  łącznie 
z dołączonymi rachunkam i i  in n ym i dowodami —  służy 
za podstawę do zaksięgowania tych zobowiązań. Obowią­
zek pokrycia  niedoboru zakładu opiekuńczego lub  szpi­
tala przez związek samorządowy ma charakter zobowią­
zania czysto wewnętrznego, a zatem dany zakład nie 
może być trak tow any w  sensie prawnym , jako  w ie rzy ­
ciel zw iązku samorządowego, którego jest własnością. 
Zaksięgowanie n iepokry tych  w  roku  sprawozdawczym 
niedoborów zakładów uskutecznia się w  rachunkowości 
adm in istracyjne j na podstawie sprawozdań z w ykona­
nia budżetów odnośnych zakadów (W inien —  r /k  W y­
datków  budżetowych —  Ma r /k  Zakładów  i Przedsię­
b io rs tw  w łasnych) pod datą 31 grudnia roku  sprawoz­
dawczego. _ „ _ '

Zygmunt Pawlak

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej we W ło­
cławku zapytuje:

1. Jakie stanowisko ma zająć Prezydium Powiatowej 
Rady Narodowej w  stosunku do uchwały rad tereno­
wych wprowadzających obciążenia mieszkańców opłata­
mi, które nie są przewidziane w  dekrecie o podatkach 
i  finansach komunalnych.

2. Czy delegaci różnych organizacji społecznych lub 
urzędów mogą uczestniczyć z głosem wpływającym na 
decyzje w  zebraniach rad narodowych na szczeblu 
gminnym bez upoważnienia ze strony Prezydium Powia­
towej Rady Narodowej.

Odpowiedź:
1. P rezydium  Pow iatow ej Rady Narodowej w inno 

odmówić zatw ierdzenia uchw ały rady narodowej o w pro ­
wadzeniu tego rodzaju  opłaty.

'2. W  posiedzeniach rady narodowej oraz w  głosowa­
n iu  mogą brać udzia ł ty lk o  członkowie rady.

Uzasadnienie:
A d  1. odnośnie bezprawnego nałożenia op ła t przez 

rady terenowe należy zw rócić uwagę na treść art. 5 
§ 2 dekretu  Polskiego K om ite tu  W yzwolenia Narodowe­
go z dnia 23 listopada 1944 r. (Dz. U. R. P. N r. 14 poz. 
74), k tó ry  stanowi, że wszystkie uchw ały rad narodo­
w ych: wojewódzkie j, pow iatow ej, m ie jsk ie j i  gm innej 
dotyczące wprowadzenia i  pobierania podatków i  opłat 
w ym agają dla swej ważności zatw ierdzenia przez pre­
zyd ium  rady narodowej wyższego stopnia. Jeżeli więc 
gm inna rada narodowa uchw aliła  jakąś opłatę lub  po­
datek bez podstawy praw nej, prezydium  pow iatowej ra­
dy narodowej powinno odmówić zatw ierdzenia tak ie j 
uchwały. Na straży legalności uchwał rad narodowych 
sto i również art. 7 cytowanego dekretu, k tó ry  stanow i 
w  § 1, że prezydium  każdej h ierarchicznie wyższej rady 
narodowej ma prawo z urzędu lub  na wniosek w strzy­
mać w  ciągu 14 dni od dnia zawiadomienia w ykona­
nie każdej uchw ały rady h ierarchicznie niższej oraz 
uchw ały organu wykonawczego, k tó rą  uważa za nie­
zgodną z prawem, niecelową lub  niezgodną z zasadni­
czą lin ią  działalności ustaloną przez Radę Państwa. 
W  m yśl § 2 tegoż dekretu rada narodowa, k tó re j uchwała 
została zakwestionowana, ma prawo w  ciągu 7 dni po­
wziąć reasumeję zakwestionowanej uchw ały;

A d  2. osoby obecne w  czasie posiedzenia rady  naro­
dowej, przedstaw icie le różnych organizacji społecznych 
lub  urzędów mogą być ty lk o  obserwatoram i posiedze­
nia, a nie mogą w pływ ać na tok obrad rady. N ie mają 
one żadnych upraw nień w  stosunku do rady. U p raw ­
n ienia  te p rzysługu ją  jedynie  członkom rady. Osoby nie 
będące członkam i rady są jedyn ie  w idzam i, korzysta ją ­
cym i z tego, że posiedzenia rad narodowych są jawne 
(art. 24 ustawy z dnia 11 września 1944 r. (Dz. U.R.P. 
N r. 3 poz. 26).

mgr. St. Slubowski

Prezydia wojewódzkich rad narodowych powinny przesłać do Kancelarii Rady Państwa przed 
1 sierpnia 1948 r. dane, ile gmin oraz miast niew/dzielonych w terminie do 25 lipca

1949 r. uchwaliło budżety.
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B ^ f a d o m o / c í  u  r z ę d o w e

Uchutała Radjj Państwa
z dn. 30.6.1948 r. o dotacjach na budowę dróg

Na podstawie art. 4 ust. 3 z dnia 9 marca 1948 r. o Sa­
m orządowym  Funduszu W yrównaw czym  (Dz. U. N r 16 
poz. I I I .)  Rada Państwa przekazuje Zarządowi Samo­
rządowego Funduszu W yrównawczego prawo decydo­
wania o udzie leniu dotacyj poszczególnym gm innym  
i  pow ia tow ym  zw iązkom  samorządu te rytoria lnego  na 
budowę dróg w edług następujących w ytycznych:

I. na budowę dróg łączących siedziby gm in z siecią 
dróg o naw ierzchni tw arde j —  w  ogólnej kwocie zł 
230.000.000 w  ramach poniższego rozdzie ln ika:

1. W ojew. Białostockie — 14.000.000

2. >> K ie leckie  — 15.000.000

3 >> K rakow skie  — 32.000.000

4. >> Lubelskie — 13.000.000

5. >> Łódzkie  — 2.000.000

6. > J Olsztyńskie 3.000.000

7. >> Pomorskie — 31.000.000

8. J > Poznańskie — 36.000.000

9 >> Rzeszowskie — 8.000.000

10. >> Śląsko-Dąbrowskie — 33.000.000

11. JJ Warszawskie 43.000.000

r a z e m  —• 230.000.000

II. na budowę innych  dróg gm innych i pow iatowych.
m ających duże znaczenie dla terenu pow ia tu  lub  gm i­
ny —  w  ogólnej kwocie zł 224.000.000 w  ramach poniż­

szego rozdzie ln ika:

1. dla w oj. Gdańskiego — 10.000.000

2. „ „  Białostockiego — '25.000.000

3. „ „  Łódzkiego — 70.000.000

4 „ „  Poznańskiego — 45.000.000

5. „ „  Warszawskiego — 40.000.000

6. „ „  K rakow skiego — 34.000.000

(budowa dróg na Spiszu i  Orawie)

r a z e m  — 224.000.000

Rada Państwa zleca Zarządowi Samorządowego F un ­
duszu Wyrównawczego, aby przyznawanie dotacyj na 
cele objęte n in ie jszą uchwałą następowało po zasięgnię­
ciu o p in ii M in is tra  K o m un ika c ji oraz, aby przeprow a­
dzona była  kon tro la  zużycia przez zw iązki samorządu 
terytoria lnego przyznanych dotacyj.

U chw ala  Rady Państwa
z dnia 30.6. 1948 r. 

o sposobie i trybie powoływania 
obywatelskich komisyj podatkowych

Na podstawie art. 2 ust. 2 ustawy z dnia 2 czerwca 
1947 r. o obyw atelskich kom isjach podatkowych i  lu ­

stratorach społecznych w  brzm ien iu  obwieszczenia M i­
n is tra  Skarbu z 24 czerwca 1948 r. (Dz. U. R. P. N r 31 
poz. 210) Rada Państwa postanawia, co następuje:

§ 1. 1) Pow iatowe rady narodowe pow ołu ją  po jed ­
nej obyw ate lskie j kom is ji podatkowej p rzy każdym  urzę­
dzie skarbowym , obe jm ującym  swą działalnością teren 
całego pow iatu, lub  jego części.

2) M ie jsk ie  rady narodowe pow ołu ją  po jednej oby­
w ate lskie j kom is ji podatkowej p rzy każdym  urzędzie 
skarbowym , obejm ującym  swą działalnością teren m ia­
sta, lub  jego części.

3) M ie jsk ie  rady narodowe w  m. st. W arszawie i  m. 
Łodzi pow ołu ją  obywatelskie kom isje podatkowe przy 
urzędach rew izy jnych . W  innych  miastach, będących 
siedzibą urzędu rew izyjnego m ie jskie rady narodowe 
pow ołu ją  te kom isje po porozum ieniu się z prezydiam i 
w łaściw ych w ojewódzkich rad  narodowych.

§ 2. 1) Pow iatowe (m iejskie) rady narodowe pow ołu ją  
przewodniczącego, zastępcę przewodniczącego, dziew ię­
ciu ław n ikó w  i  ty lu ż  zastępców ław n ików  obyw atelskie j 
ko m is ji podatkowej w edług swobodnego uznania oraz 
trzech ław n ików  i ty lu ż  zastępców —  spośród kandy­
datów, przedstaw ionych bez osobnego wezwania przez:

1. izby przemysłowo-handlowe

2. izby rzemieślnicze
3. jednostk i samorządu zawodowego, a m ianow icie: 

izby adwokackie,
izby lekarskie, lekarsko-dentystyczne, lekarsko- 
w eteryna ry jne  i  aptekarskie.

2) W ym ienione w  ust. 1) pkt. 1 —  3 izby obowiązane 
są przedstawić w łaściw ym  radom narodowym , w  te rm i­
nie dw utygodn iow ym  od dnia ogłoszenia n in iejszej 
uchwały, lis ty  po sześciu kandydatów  z grona podatn i­
ków  podatku obrotowego lub  dochodowego na ław n ików  
i  zastępców ław n ikó w  obyw atelskie j ko m is ji podatkowej 
oraz uzupełnić te l is ty  w  m iarę pow oływ ania  z n ich  
ław n ikó w  lub  zastępców ław n ików  —  w  te rm in ie  dw u­
tygodniow ym  po dokonaniu powołania.

3) Rady narodowe mogą bez podania m otyw ów  odrzu­
cić przedłożoną lis tę  kandydatów  w  całości lu b  części 
i  zażądać przedłożenia nowej lis ty  w  wyznaczonym 
przez siebie term inie.

4) Jeżeli uprawniona izba n ie  przedstaw i lub  nie uzu­
pe łn i kandydatów  na ław n ikó w  lub  ich  zastępców w  te r­
minach, określonych w  ust. 2 lub  3, pow iatowa (miejska) 
rada narodowa powoła tych  ław n ikó w  i  ich  zastępców 
z lis t  kandydatów, przedstaw ionych przez pozostałe 
uprawnione izby. W przypadku nieprzedstaw ienia lub  
nieuzupełnienia w  te rm in ie  w  ogóle lis t kandydatów  po­
w ia tow a (miejska) rada narodowa powoła wszystkich 
ław n ikó w  i zastępców ław n ikó w  w edług swobodnego uz­
nania, jednak trzech z grona podatn ików  podatku obro­
towego lub  dochodowego.

§ 3. Przewodniczącymi, zastępcami przewodniczących, 
ław n ikam i i  zastępcami ław n ikó w  obyw atelskich kom isyj 
podatkowych mogą być obywatele Rzeczypospolitej, k tó ­
rzy  ukończyli '25-ty rok  życia, korzysta ją  z pe łn i p raw
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cyw ilnych  i  obywatelskich i  n ie  b y li ka ran i za prze­
stępstwa popełnione z chęci zysku lub  innych  n iskich  
pobudek.

§ 4. Od pełnienia czynności przewodniczącego, zastęp­
cy przewodniczącego, ław n ika  lub  zastępcy ław n ika  oby­
w ate lskie j kom is ji podatkowej mogą uchylić  się: posło­
w ie  do Sejmu, duchowni praw n ie  uznanych wyznań re­
lig ijn ych , osoby w  w ieku  ponad 60 lat, wreszcie osoby, 
k tó re  z powodu kalectwa, ułomności lub  sta łej choroby 
nie są w  możności spełniać obowiązków przewodniczą­
cych, zastępców przewodniczących, ław n ikó w  lub  za­
stępców ław n ików  obyw atelskie j kom is ji podatkowej.

§ 5. 1) U tra ta  mandatu przewodniczącego, zastępcy 
przewodniczącego, ław n ika  lub  zastępcy ław n ika  oby­
w ate lskie j kom is ji podatkowej następuje w  przypad­
kach:

a) u tra ty  obywatelstwa polskiego lub  ograniczenia 
p raw  cyw ilnych  i  obywatelskich, albo też skazania za 
przestępstwo popełnione z chęci zysku lub  innych  n is­
k ich  pobudek,

b) n ieprzybycia  bez uspraw ied liw ien ia  przyczyn na 
trz y  ko le jno  następujące po sobie posiedzenia obyw ate l­
skiej kom is ji podatkowej (kompletu).

2) W łaściwa rada narodowa rozstrzyga o u tracie man­
datu z przyczyn w ym ienionych w  ust. 1 w  odniesieniu 
do zastępcy przewodniczącego, ław n ika  i  zastępcy ła w ­
n ika  na podstawie w niosku przewodniczącego obyw ate l­
skie j kom is ji podatkowej, w  odniesieniu do przewod­
niczącego obyw atelskie j kom is ji podatkowej zaś —  na 
podstawie wniosku okręgowego lustra to ra  społecznego.

3) W  przypadku n ieuwzględnienia wniosku, o k tó rym  
mowa w  ust. 2, rada narodowa przedstaw ia sprawę w raz 
ze swoją opinią do decyzji radzie narodowej h ierarch icz­
nie wyższego stopnia.

§ 6. W łaściwa rada narodowa może każdego czasu 
odwołać przewodniczącego, zastępcę przewodniczącego, 
ław n ika  lub  zastępcę ław n ika  obyw atelskie j kom is ji po­
datkowej art. 2 ust. 4 ustawy z dnia 2 czerwca 1947 r. 
o obywatelskich kom isjach podatkowych i  lustra torach 
społecznych w  brzm ien iu  obwieszczenia M in is tra  Skarbu 
z 24 czerwca 1948 r. (Dz. U. R. P. N r 31 poz. 210) oraz 
zm ienić cały skład obyw atelskie j kom is ji, podatkowej 
W tryb ie , określonym  przepisami n in iejszej uchw ały 
(§  2).

§ 7. W łaściwa rada narodowa obowiązana jest powo­
łać bezzwłocznie —  w  tryb ie , określonym  przepisami 
n in iejszej uchw ały nowego przewodniczącego, zastępcę 
przewodniczącego, ław n ika  lub  zastępcę ław n ika  oby­
w atelskie j kom is ji podatkowej w  miejsce pozbawionego 
naandatu na zasadzie przepisu § 5 lub  odwołanego na 
skutek wniosku okręgowego lustra to ra  społecznego, 
Przedstawionego w  m yśl przepisu art. 2 ust. 4 ustawy 
z dnia 2 czerwca 1947 r. o obywatelskich kom isjach po­
datkowych i  lus tra torach społecznych w  brzm ien iu  ob­
wieszczenia M in is tra  Skarbu z 24 czerwca 1948 r. (Dz. 
U. R. P. N r 31 poz. 210), albo na zasadzie przepisu § 6.

§ 8. Powiatowa (m iejska) rada narodowa podaje w łaś­
ciwemu urzędow i skarbowem u (rew izyjnem u) oraz okrę­
gowemu lus tra to ro w i społecznemu w  te rm in ie  tygodnio­
w ym  od daty powołania lub  odwołania: im ię, nazwisko, 
adres oraz zawód osoby powołanej na stanowisko lub

odwołanej ze stanowiska przewodniczącego, zastępcy 
przewodniczącego, ław n ika  lub  zastępcy ław n ika  oby­
w ate lskie j kom is ji podatkowej.

§ 9. Do obywatelskich kom is ji podatkowych powoła­
nych na podstawie uchw ały Rady Państwa z dnia 18 
czerwca 1947 r. o sposobie i  tryb ie  pow oływ ania  oby­
wate lskich kom isyj podatkowych (M on ito r Po lski z dnia 
18 czerwca 1947 r. N r 87, poz. 597), stosuje się przepisy 
n in iejszej uchwały.

§ 10. 1) Uchwała niniejsza wchodzi w  życie z dniem 
ogłoszenia.

2) Jednocześnie trac i moc obowiązującą uchwała Rady 
Państwa z dnia 18 czerwca 1947 r. o sposobie i  tryb ie  
pow oływ ania  obywatelskich kom isyj podatkowych (Mo­
n ito r  Polski z dnia 18 czerwca 1947 r. N r 87, poz. 597).

O K Ó L N IK  N r 48

w  sprawie zorganizowania K o m is ji P lanowania W o j.R N .

Celem wykonania ciążących na w ojewódzkich radach 
narodowych zadań w  zakresie p lanowania Kancelaria  
Rady Państwa zleca w ojew ódzkim  radom  narodow ym  
niezwłoczne zorganizowanie (o ile  tego dotychczas nie 
uczyn iły  samorzutnie) K o m is ji P lanowania. Kom isje  te 
stanowić będą organ pomocniczy W.R.N. przygotow ujący 
do uchwalenia przez W.R.N. w nioski w  zakresie p lano­
wania.

Kom is ja  Planowania W.R.N. powinna się składać z:

a) przewodniczącego, k tó ry m  w in ien  być jeden 
z członków Prezyd ium  W.R.N.,

b) zastępcy przewodniczącego oraz

c) p rzyna jm n ie j z 5 członków.

W skład K om isji wchodzić pow in ien  ponadto k ierów , 
n ik  B iu ra  Regionalnego C.IJ.P. w  charakterze je j sekre­
tarza oraz w  charakterze członka k ie ro w n ik  Regional­
nej D y re k c ji P lanowania Przestrzennego.

W  pracach swoich Kom is ja  P lanowania W.R.N. po ­
zostawać w inna w  ścisłym  kontakcie z Regionalnym 
B iu rem  C.U.P. i  Reg. D yrekc ją  P lanowania Przestrzen­
nego, a poza ty m  z w łaśc iw ym i kom órkam i w ojewódz­
k ich  resortów  fachowych.

Szczegółowe wskazówki co do ułożenia p lanu in w e ­
stycyjnego na r. 1949 i  6-letniego p lanu gospodarczego 
oraz co do zadań W.R.N. w  ty m  zakresie, wydane zo­
staną w  najb liższym  czasie.

Ponieważ Kom isje  Planowania, jako  organu W.R.N., 
będą m ia ły  p rzy  uk ładan iu  p lanów  bardzo poważne za­
danie do spełnienia, przeto w  skład tych  ko m is ji po­
w in n i być pow ołani n a jw yb itn ie js i działacze, znający 
w a ru n k i i  potrzeby terenu.

O powołaniu omawianej kom is ji, z podaniem je j im ien ­
nego składu poszczególne Prezydia W.R.N. powiado­
m ią niezwłocznie Kancelarię  Rady Państwa. Dotyczy to 
również tych  W.R.N., w  k tó rych  K om is je  Planowania 
powołane już zostały przed w ydaniem  niniejszego okól­
n ika.
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Przegląd okólników 
Kancelarii Rady Państwa

OGŁOSZONYCH W MAJU I CZERWCU 1948 R.

/ I f o u je  ĘMjągdlcBUjnicśMMjm

Z Y G M U N T PA W LA K  —
ZASADY RACHUNKO W OŚCI KO M UNALNEJ*)

Nr. 37 5,V. W sprawie terminowego nadsyłania sprawo­
zdań dla potrzeb Głównego Urzędu Statystycznego.

Nr. 38 10.V. W sprawie udzielania przez rady narodo­
we zezwoleń na sprzedaż, wydzierżawienie i  zastaw go­
spodarstw rolnych, utworzonych na zasadzie dekretu 
z dnia 6,X.44 r. o przeprowadzeniu reform y rolnej.

Nr. 39 12.V. W sprawie wykonywania dekretu o ochro­
nie lasów niepaństwowych.

Nr. 40 15.V. W sprawie świadczeń lasów samorządowych
na potrzeby przemysłu.

Nr. 41 24.V. W sprawie term inów prac budżetowych 
w związkach samorządowych na rok 1949.

Nr. 42 l.V I. W sprawie trybu zatwierdzania statutów 
Komunalnych Kas Oszczędności.

Nr. 43 4.VI. W sprawie uchwały Rady Państwa i  Rady 
M inistrów o organizacji i  funkcjonowaniu kontro li we­
wnętrznej w  urzędach, instytucjach i  przedsiębiorstwach 
państwowych oraz o je j współpracy z kontrolą państwo­
wą i społeczną.

Nr. 44 9.VI. W sprawie kontro li dokonywanej w  szko­
łach.

Nr. 45 12.VI. W sprawie pomocy sąsiedzkiej. w  okresie 
żniw.

Nr. 46 18.VI. V/ sprawie diet dla członków Społecznych 
Kom isji K ontro li Cen.

Po w o jn ie  znaczenie p raw id łow o  prowadzonej rachun­
kowości w  związkach samorządu te rytoria lnego ogromnie 
wzrosło. W yn ika  to przede w szystkim  stąd, że w  gospo­
darce pub licznej obowiązuje w  obecnej naszej s truktu rze  
zasada planowania finansowego, a trudno sobie w yobra ­
zić ścisłe p lanowanie bez dokładnej sprawozdawczości 
finansowej, ta zaś pozostaje w  bezpośredniej zależności 
od p raw id łow e j rachunkowości. Poza ty m  jednym  z za­
sadniczych w arunków  uzyskania przez zw iązki samorzą­
dowe dotacji lu b  pożyczek z Samorządowego Funduszu 
Wyrównawczego jest prowadzenie rachunkowości w  spo­
sób fachowy i  zgodny z obowiązującym i przepisami ka- 
sowo-rachunkowym i. Poziom rachunkowości w  zw iąz­
kach samorządowych jest jednak na ogół niezadawala- 
jący, czego g łówną przyczyną jest pow ojenny b rak w y ­
kw alifikow anego personelu. To też należy z zadowole­
niem pow itać ukazanie się książki ob. Z. Pawlaka, sta­
nowiącej podręcznik dla rachm istrzów  samorządowych. 
Podręcznik ten może być poważną pomocą w  zawodo­
w ym  dokształcaniu rachm istrów .

A u to r dał pe łny w yk ła d  zasad rachunkowości kom u­
nalnej w  sposób zw ięzły i  jasny, treść przeplatana jest 
licznym i p rzyk ładam i sposobu księgowania operacyj f i ­
nansowych. Podręcznik uzupełnia ją  wypełnione wzory 
ksiąg rachunkow ych i  ew idencyjnych oraz zamieszczo­
n y  na końcu książki tekst obowiązujących przepisów
kasowo-rachunkowych.

Książka Z. Paw laka zasługuje na zalecenie do użytku.

K. Sobotka

Nr. 47 22.VI. W sprawie powołania lustratorów spo­
łecznych przez powiatowe rady narodowe i  miejskie rady 
narodowe miast wydzielonych.

Zygmunt Pawlak „Zasady rachunkowości komunalnej".
Stron 182. Wyd. Gospodarcze Zrzeszenie Samorządu Tery­
torialnego, Warszawa.

T R E

Przemówienie d ra Henryka Kołodziejskiego Członka Rady 
Państwa, przy obejmouaniu przewodnictwa na Krajoruej 
Naradzie Działaczy Kuliuralno-Ośwratowych w dniu 27 czerwca 
w Warszawie.

22 liaca — Adam Wendel.

Rola rad narodowych w odbudowie Warszawy — Wacław 
Wojnachi.

Budżety gmin na tle sprawozdań konkursowych — St. Rybicki.

S C:

Z ostatniej chwili.
Zagadnienia opieki nad dziećmi i młodzieżą — Adam H ysohiilski. 
Zasada jasności budżetu — Antoni Hebmwski.
Technika zatwierdzania budżetów samorządowych — Stefan 

Pawlak.
Z życia samorządu.
Porady prawne.
Wiadomości urzędowe,
Nowe wydawnictwa.
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